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kruków

wraz z członkami rodzin —

Powitarde ura
towanych jas

kiniowców.

z akcji ratownicze]
w grocie Zimnej

Żołnierze kra
kowskiej jed
nostki KBW

przy zakłada
niu linii tele

fonicznej W

głębi groty.

Ratownicy TOPR-u na czele ze St.

żywnością w głąb groty
Marusarzem ruszają z

Zimnej.

Uczeni niemieccy
p®wrei€a!si

ze Związku Radzieckiego
Szczególne „zainteresowani
prasy zachodnio-niemieckiej

W piątek wróciła z ZSRR do Niemiec zachodnich
druga i ostatnia grupa uczonych niemieckich. Grupa

ta liczy dziewięciu uczonych
łącznie 24 osoby.

Uprzednio, na mocy porozu
mienia między władzami ra
dzieckimi i zachodnio-niemie •

ckimi, wróciła już grupa 12

uczonych niemieckich.
Reporterzy dzienników za

chodnio - niemieckich prze
prowadzili z powracającymi
wiele rozmów zadając im czę
sto uderzające swą naiwno
ścią pytania o najdrobniejsze
szczegóły życia codziennego w

ZSRR. Z reportaży wynika,
że prasa NRF jest zaskoczona

pozytywnymi opiniami i rze
czową oceną życia i osiągnięć
Związku Radzieckiego przez
naukowców niemieckich.

Jak się wydaje, największe
rozczarowanie prasy dotyczy
sprawy szeroko reklamowanej
ostatnio w Niemczech zachod
nich, mianowicie współpracy
naukowców niemieckich przy
budowie radzieckich sputni-
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ków. Ani jedna z wypowiedzi i
udzielonych przez specjali- i
stów niemieckich nie Pozwa^Gór . 2B

la na wysnuć.e wniosku, TM ł tomia w drodse
uczeni niemieccy współpraco- ę , . ■■
wali w tej dziedzinie z uczo- i J‘

nymi radzieckimi. / .

tir Cnmulonimhiis

W przewiduje l .
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planu gospodarczego w 1057 r.
(wobec założo-
wzrestu o 7,9

W rocznicę ZWM
Dziś w Nowej Hucie, o godz.

17.30, na placu A-l przed Pocztą,
apalem poległych rozpoczynają
się uroczystości związane z ob
chodem 15 rocznicy Związku
Walki Młodych. Jutro, o godz. 12,
w sali kina „Świt” odbędzie się
uroczysta akademia, (wyr)

Główny Urząd Statystycz
ny ogłosił komunikat o

wykonaniu narodowego planu
gospodarczego w 1957 r.

Dochód narodowy wytwo
rzony, obliczony w cenach 1956
r. wzrósł w 1957 r. w porów
naniu z 1956 r. o ok. 7,5 proc,
wobec założonego w planie
wzrostu o 4,3 proc, i wynósł
ok. 276 mld zł. Wzrost docho
du narodowego na 1 miesz
kańca wyniósł blisko 6 proc.

Udział gospodarki uspołecz
nionej w tworzeniu- dochodu

narodowego wyniósł w 1957 r.

ok. 69 proc.
Dochód narodowy podzielo

ny, obliczony w cenach 1956 r.,
wzrósł w porównaniu z 1956 r.

K. Skuszanka

0 Teatrze Ludowym
w Nowej Hucie

1 jego przyszłych
wusf^i»acK«
w Paryżu

J. Krasowski

Kraków, sobota 15, niedziela 16 lutego 1958
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Dsikie gfti

a więc chyba

S lNą gaiązsacn wierze nau

Odrą pojawiły się szaro-srebr-
ne bazie — zwiastuny nowej
pory roku. W ogródkach przy
domowych wychodzą z ziemi

śnieżyczki, tulipany, fiolki i
inne kwiatki, zazieleniając
klomby i kwietniki.

Nad Szczecinem zauważono
także klucz dzikich gęsi, któ
re po przezimowaniu z dala od

rodzinnych stron, wracają nad
wody Pomorza Zachodniego.

— Jak : już podaliśmy, Kry
styna Skuszanka i Jerzy Kra
sowski otrzymali za działal
ność artystyczną w Teatrze

Ludowym w Nowej Huc^e
Nagrodę Krytyki Teatralnej
im. Boya na rok 1957. Podczas

spotkania z dyrektorem Sku-

szanką, po próbie w teatrze —

składamy na jej ręce serdecz
ne gratulacje obydwojgu lau
reatom.

— O wrażenia po otrzyma
niu nagrody chyba nie będzie-?
my pytać...

— Były takie, jakie zwykle
wywołuje nagroda...

Korzystając z rozmowy.
chwielibyśmy się dowiedzieć
jaką linię koncepcyjną wyty
czył przed sobą Teatr Ludowy.
Wiemy bowiem, iż mimo mło
dego „wieku" posiada już du
że osiągnięcia i odznacza się
własną, określoną

'

wytyczną
artystyczną.

Ferma jest u nas wynikiem
założeń ideowych. Pragniemy,
by każda sztuka mówiła o

człowieku, cho-współczesnym
ciąż wystawialiśmy repertuar
klasyczny. Dlatego też szuka
my nowych form, przy każdej
pozycji staramy się stworzyć
nowę problematykę estetycz
ną, która mogłaby się wypo
wiedzieć na powyższy temat.
W . tym wypadku bowiem nie
można używać staroświeckich,
przebrzmiałych wyrazów. By
jednak wprost, a nie aluzyj
nie mówić o sprówach, które
nas interesują — do końca se
zonu damy sztuki czterecli

współczesnych autorów: dwóch
polskich: „Późno wracamy do

domu" — Karpowicza i „Nie
bieskie łąki" K. i T. Poniec-
kich oraz „Stan oblężenia" Ca
musa 1 sztukę amerykańskiego
autora Nasha — „Zaklinacz
deszczu".

Oczywiście w przyszłości
nie zrezygnujemy i z reper
tuaru klasycznego. Chciałabym
jeszcze dodać, że tekst lite-

(Dokończenie na str. 2)

o ok. 13,5 proc,
nego w planie
proc.) i wyniósł ok. 288 mld

złotych.
Dochód narodowy, podzielo

ny, przypadający na 1 mie
szkańca wyniósł ok. 10,2 tyis.
zł, tj. wzrósł w stosunku do
1956 r. o ponad 11 proc. Szyb
szy wzrost dochodu narodowe
go podzielonego niż wytworzo
nego spowodowany był nad
wyżką przywozu nad wywo
zem w wyniku uzyskania kre
dytów zagranicznych.

Część dochodu narodowego
przeznaczona na spożycie
wzrosła w stosunku do 1956 r.

o blisko 12 proc, (w tym część
przeznaczona na spożycie in
dywidualne — nieco ponad
12 proc.), zaś część skumulo
wana—ook.19proc., wtym
inwestycje netto — o ok. 6

proc. Przyrost zapasów i re
zerw był w 1957 r. znacznie

wyższy niż w 1956 r.

Udział spożycia w dochodzie

narodowym podzielonym wy
nosił w 1957 r. ok. 79 proc, (w
1956 r.”— 79,8 proc.), w tym
spożycia indywidualnego —

ok. 74 proc, (w 1956 r. — 74,5
proc.). .

Udział inwestycji netto w

dochodzie narodowym podzie
lonym — wyniósł w 1957 r.

blisko 14 proc, (w 1956 r. —

14,6 proc.).
(Szczegółowy tekst komuni

katu GUS zamieszcza dzisiej
sza prasa poranna).
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gTb tysięcy
za talon

na „Warszaw^**

Prokuratura stołeczna spo
rządziła i przesłała do Sądu
Wojewódzkiego akta sprawy
jednej z większych afer spe
kulacyjnych z samochodami
„Warszawa".

Do odpowiedzialności kar
nej pociągnięto 24 osoby, w

tym 5 pośredników oraz 19
tzw. „taloniarzy", sprzedają
cych pośrednikom swe upraw
nienia na przydziałowy samo
chód.

Pośrednicy płacili za talony
różne ceny, wahające się od
5 do 40 tys. złotych

i Piotr Jaroszewicz
Jak poinformowaliśmy już

wczoraj, 14 bm. rano przy
była do Warszawy rządowa
delegacja gospodarcza Jugo-

Fot. T. Olszewski J, sławii.

W godzinach popołudnio
wych nastąpiło spotkanie za
stępcy przewodniczącego Zwią
zkowej Rady Wykonawczej S.

Vukmanovic-Tempo z wicepre
mierem Piotrem Jaroszewi
czem, który przewodniczyć
będzie stronie polskiej podczas
rozmów z delegacją jugosło
wiańską.

Obecny był ambasador FLRJ
w Polsce — R. Dugonjic.

Tematem spotkania były
sprawy współpracy ekono
micznej międzję^Polską i Ju
gosławią.

— Co się dzieje
z tą pogodą, pa
nie

Ciepło
marcu,

przygrzewa
w kwietniu...

Czy zima będzie
dopiero w maju?

— Za dużo py*
tań naraz! Nie
wątpliwie prze
bieg pogody w

lutym tego roku

odbiega znacznie
od normalnej au
ry, w tym okre
sie. Wszystko
wskazuje na to,
że padnie rekord

najcieplejszego
lutego od wielu
lat.

— Czemu przy-
wzrost

doktorze?

jak w

słońce

jak

pisać ten nagły
tury?

— Znad Atlantyku, od
żorskich napływa od
czasu strumień bardzo

powietrza, pochodzenia
kowego. Wczoraj we Włoszech by
ło 20 st. w cieniu, we Francji 10.
Dziś rtęć w naszych
trach

pi a.

tempera-

Wysp A"

pewnego
ciepłego
zwrot ni-

termome-

powinna osiągnąć 15 st. cle-

rekordowo obfitych opa-
śnieżnych nastąpiło na

Po
dach
Florydzie dokuczliwe zimno.

Słoneczny półwysep przeżywa o-

becnie najsroższą zimę w swej
historii.

Teatr Lalek

S. Obrazcowa

już w Warszawie
Po blisko 10 latach od pier

wszych uwieńczonych ogrom
nymi sukcesami występów w

naszym kraju, przybył do Pol
ski 14 bm. słynny radziecki
zespół Centralnego Teatru La
lek pod kierownictwem S. O-»
brazcowa.

-******** ** M
60 lat Uf służbie nauki

Jubileusz

proi. dr A. Krzyżanowskiego
Prof. dr Adam Krzyżanow

ski, jeden z najwybitniej
szych ekonomistów w Polsce
i nie tylko w Polsce, obcho
dzi dziś rzadki jubileusz:6Ó-lecie pracy naukowej. Ju
bilat urodzony i wychowany
w Krakowie zaczął wykładać
na Uniwersytecie Jagielloń
skim w 1908 r., a pierwszy
artykuł na tematy ekonomicz
ne opublikował 10 lat wcze
śniej. W latach 1927—30 był
doradcą rządu do spraw mo
netarnych i posłem na Sejm.

Rozwój siftuacfi uf Jużauasji

doSowojny domowej
Jak donosi korespondent a-

gencji United Press w Ma
nili, pułkownik Sumual, czło
nek rebelianckiej „rady re
wolucyjnej" działającej w

środkowej części Sumatry, o-

świadczył w piątek w stolicy
Filipin, że 15 bm. na Suma
trze zostanie proklamowany
„rząd rewolucyjny". •

Sumual oznajmił, że jeśli
do soboty prezydent Sukarno
nie zadośćuczyni żądaniom
„rady rewolucyjnej" i nie
rozwiąże obecnego rządu cen
tralnego, separatyści utworzą
„wolną republikę indonezyj
ską" ze stolicą w Bukittingi
(Sumatra środkowa).

Pułkownik dodał, że „nie
jest wykluczone, iż w Indone
zji dojdzie do wojny domo
wej" ........

Z doniesień agencyjnych z

Djakarty wynika, iż rząd cen
tralny nie lekceważy groźby,
jaką stanowi działalność rebe
liantów na Sumatrze.

-- «--

W Chinach

ofensywa na muchy,
moskity, myszy i wróble

KC KPCh i Rada Państwo
wa ChRL powzięły wspólną
uchwałę w sprawie podjęcia !
przez społeczeństwo walki I

z czterema podstawowymi i

najbardziej dokuczliwymi w

Chinach szkodnikami, jakim-i
są muchy, moskity, myszy i i
wrób1' m:'-"

W 1956 r. został wybrany pre
zesem Akademii Umiejętno
ści. W tych kilku datach za
warty jest ogrom pracy nau
kowej, trud wychowania wie
lu pokoleń naukowców, setki

zadrukowanych kart, artyku
łów, rozpraw, książek. Mimo

podeszłego wieku prof. Krzy
żanowski nadal wykłada eko
nomię i skarbowość i nadal

pracuje naukowo.
Jestem chyba jedynym

profesorem w Polsce — mówi
o sobie — mianowanym jesz
cze przez Franciszka Józefa
w 1912 r. i pozostającym do
dziś na tym stanowisku. Już
dawno powinienem być na e-

meryfurze, ale jakoś mi się
nie udało.

.(Dokończenie na str. 2)
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Brytyjska „Biała księga
na temat obrony

Opublikowana w czwartek
„Biała księga” rządu brytyj

skiego na temat obrony stwier
dza, iż Zachód zwiększy produk
cję pocisków balistycznych o śre
dnim zasięgu.

„Broń ta — głosi Księga —

przeciwko której nie wynale
ziono dotychczas żadnego sku
tecznego przeciwdziałania, mo
głaby, wystrzelona z baz poło
żonych w Europie lub innych
częściach świata, zniszczyć
praktycznie każdy ważniejszy
obiekt na terytorium Związku
Radzieckiego".

Zapewniając, że „Zachód ni
gdy nie rozpocznie wojny

Minister Adam Rapacki
przyjął przedstawicieli
dyplomatycznych
dziewięciu państw

Minister spraw zagranicz
nych A. Rapacki przyjął w

dniu 14 bm. ambasadora nad
zwyczajnego i pełnomocnego
ZSRR w Polsce P. Abrasimo-
wa, ambasadora nadzwyczaj
nego i pełnomocnego USA w

Polsce J. D. Beama, ambasa
dora nadzwyczajnego i pełno
mocnego Wielkiej Brytanii w

Polsce sir E. A. Berthouda
ambasadora nadzwyczajnego i
pełnomocnego Francji w Pol
sce E. de Carbonnela, ambasa
dora nadzwyczajnego i pełno
mocnego Republiki Czechosło
wackiej w Polsce K. Vojaczka
oraz ambasadora nadzwyczaj
nego i pełnomocnego NRD w

PolsCe J. Hegena.

Ponadto minister A. Rapac
ki przyjął charge d‘affajres
A. I. Danii w Polsce J. V.
Rećhendorffa, charge d‘affai-
res A. I. Belgii w Polsce 1..
Putmana oraz charge d‘affai-
res A. I. Kanady w Polsce J.
P. Erjchsen-Browńa.

.... , ,W«bhw$s
na trzech młodych bandytów

Nowej Hutyz

procesuW drugim dniu
przeciwko trzem młodocianym
bandytom z No**vej Huty po
przesłuchaniu SStatnich świa
dków i zakończeniu postępo
wania dowodowego prokura
tor scharakteryzował czyn' o-

skarżoinych. Jeszcze raz od
tworzone zostały owe tragicz
ne chwile, kiedy to pijani ban-

— Skończonym grafomanem
nie byłem — śmieje się Profe
sor — bo nigdy nie skończy
łem podręcznika ekonomii.
Zainteresowania ciągną mnie
w stronę najnowszej historii.
Owocem tych zainteresowań
była wydana w 1948 r. książ
ka o charakterze historiozofi
cznym pt. „Wiek XX”. Pra
cuję teraz nad drugim wyda
niem. Poza tym wygłosiłem
niedawno dwa odczyty na te
mat przyczyn wybuchu II

wojny światowej. Mam sporo
trudności ze skompletowaniem
materiału właśnie dziejów
najnowszych. Chociaż za gra
nicą wychodzi ciągle masę in
teresujących mnie publikacji,
trudno je otrzymać nawet po
przez biblioteki.

Na zakończenie prof. Krzy
żanowski opowiada, że jest
chyba jedynym w Polsce po
siadaczem zbiorku własnych
nekrologów.

— Jak do tego doszło?
— "W czasie mego pobytu w

1939 r. w obozie w Sachsen
hausen rozeszła się wieść, że
umarłem. Na to wielu moich
uczniów i znajomych napisało
wspomnienia i nekrologi o

mnie. Niektóre z nich udało
mi się otrzymać i tak stałem
się posiadaczem tych swoi
stych „białych kruków”.

*

y godnie ze zwyczajem
‘A przyjętym na Uniwersyte
cie Jagiellońskim doktorat
honoris causa otrzymał prof.
Krzyżanowski na Wydziale
Historyczno-Filozoficznym, bo
doktorat Wydziału Prawa wy
pisany na pięknym pergaminie
jest jego własnością już odI
50 lat.

W dniu dzisiejszym w auli
Uniwersj tetu Jagiellońskiego
odbyła się uroczystość jubi
leuszu 60-lecia pracy nauko
wej prof. dr Adama Krzyża
nowskiego, połączona z wrę-

POLSKIE SILNIKI DO ŁODZI
Robotnicza Spółdzielnia Pracy
„Stal” w Bydgoszczy wypuścfti
na rynek nowy ulepszony silnik

spalinowy — przyczepny do łodzi.

Głównym konstruktorem jest inż.
Niesobaki. Silniki produkowanie
są wyłącznie z surowców krajo
wych. W bieżącym roku wypro
dukowanych zostanie przeszło
1Ó00 sztuk. Silniki eksportujemy
do Finlandii i NRF. „Nieśob’»
(tak brzmi nazwa silników) po
siada moc 5,5 KM, pojemność —

123 ccm, średnie zużycie paliwa
2 litry/godz., szybkość 25 km/g.
Na zdjęciu: Konstruktor inż. Nie-
sobski wraz z współtwórcą silni
ka Stefanem Belą przeglądają
prototyp, który przeszedł próby

bez zastrzeżeń.
CAF — fot. GUI

przeciwko Związkowi Radziec
kiemu", „Biała księga" stwier
dza jednakże, że w razie zbroj
nego konfliktu użyta będzie
„strategiczna broń termojądro
wa nawet w wypadku, jeśli
Związek Radziecki użyje je
dynie brom typu klasycznego".

Rząd brytyjski podkreśla na
stępnie w „Białej księdze” donio
słe znaczenie, jakrle dla obrony
Zachodu mają wojska lądowe i re
gionalne organizacje obronne, jak
NATO, Pakt Bagdadzki i SEATO.

„Biała księga”
iż wydatki na

1958/59 wyniosą
tów szterlingów,
lionów funtów szterlingów na ko
szty utrzymania wojsk brytyj
skich w NRF.

Biorąc pod uwagę obecną
sytuację i nastroje w społe
czeństwie „Biała księga" u-

znaje konieczność rokowań ze

Związkiem Radzieckim w kwe
stii rozbrojenia, jednakże usi
łuje przypisać Związkowi Ra
dzieckiemu winę za niepomy
ślny przebieg dotychczasowych
rokowań na tein temat.

Mają się ukazać na półkach sklepowych
A przyprawy na naturalnych korzeniach ★ rosoły

na drobiu ★ makarony czterojajeczne

specjalne odżywki dla dzieci i dietetyków
i inne koncentraty spożywcze

Centralny Zarząd Koncentra
tów Spożywczych wprowa

dzi w najbliższych dniach na

rynek szereg nowych koncen
tratów spożywcziych jak: mącz
kę piernikową, sól na korze
niach i różne przyprawy do so
sów, sałat itd.

Dla zaoszczędzenia czasu go
spodyniom domowym, skawiń
skie zakłady przystąpiły do
fabrycznej produkcji tzw.

„kubków zupnych". Są to zupy
ryżowe z mięsem, grzybowe z

dyci rzucali się z nożami na

spokojnych przechodniów. W
sentencji przemówienia pro
kurator domagał się wymie
rzenia wszystkim oskarżonym
najwyższego wymiaru kary z

srt. 240 KK łącznie z przyję
ciem, że ponieważ czyny ich
tyły popełniane dwukrotnie
sąd ma prawo dołożyć jeszcze
dodatkowo połowę kary prze
widzianej tym artykułem.
Dwaj adwokaci występujący
z ramienia powodu cywilnego
zażądali również dla oskarżo
nych surowych kar, a także
zasądzenia na rzecz poszkodo
wanych sum za straty fizycz
ne i garderoby.

Obrońcy starali się głównie
udowodnić, że głównym mo
tywem, który pchnął trzech
młodych ludzi do owych czy
nów jest alkohol. Daliśmy tnło-
dzieży wszystko — mówił je
den z obrońców — a nie nau
czyliśmy jej należycie z tego
korzystać.

W ostatnim słowie oskarże
ni prosili sąd o łaskawy wy
miar kary.

Po kilkugodzinnej przerwie
sąd ogłosił wyrok na mocy
którego Bogusław Baran ska
zany został na karę 7 lat wię
zienia, Władysław Adamczyk
na karę 6 lat więzienia i Da
niel Cichy na 4 ląfa więzienia.
Ponadto wszyscy oskarżeni
skazani zostali również na po
zbawienie praw publicznych i
obywatelskich praw honoro
wych na przeciąg lat trzech.
Sąd nie uwzględnił powódz
twa cywilnego Eugeniusza Za-
ćri i Ryszarda Królikowskie
go. (wyr)

Wyjaśnienie: W sprawoz
daniu z pierwszego dnia pro
cesu został popełniony błąd.
Zdanie zaczynające się od
słów: „Świadek: Dsmuta Ksią
żek — przewodnicząca samo
rządu DMR widziała nóż w

którym
winno

.„nóż w

którym

rękach Adamczyka,
ten bił Cichego"..
brzmieć oczywiście
rękach Adamczyka,
ten bił Zająca". Za błąd prze
praszam Czytelników.

Leszek Wyrwicz

podaje również,
obronę w roku

1.418.450.000 fun-
a ponadto 47 mii-

odrzucił netę francuską

skargi w Radzie Bezpieczeństwa

Z POBYTU
POLSKIEJ DELEGACJI

PABr.AMENTA.RNEJ
WE FRANCJI

Delegacja Sejmu PRL złożyła
wieniec na Grobie Nieznanego
Żołnierza pod Łukiem Trium
falnym w Paryżu. — Na zdję
ciu: Przewodniczący delegacji
E. Gierek wpisuje się do zło

tej księgi.
Fot. CAp

mięsem, makaronowe z mię
sem oraz jarzynowe i krupni ■
ki. Zupy te wzbogaca składnik
glutaminianu sodu (przypra
wa bezismakowa), który uin
tensywnia wszystkie pozostałe
składniki.

Dla amatorów rosołów, po
znańska wytwórnia środków
odżywczych rozpoczęła pro
dukcję rosołów z drobiu i

przypraw.
Nowością jest tzw. „worcester”

— przyprawa, przyrządzana n-a

naturalnych korzeniach. Można

jej używać do sosów, „tataru”,
sałat i ryb. Cena wynosi 6 zł. Na
razie do sklepów „worcester” je
szcze nie dotarł. Centralny zarząd
obiecuje również, że od 1 kwiet
nia br. wszędzie z łatwością bę
dziemy mogli kupować makaron

czterojajeczny.
Dla dzieci, centralny zarząd

projektuje uruchomić produk
cję odżywek. Podobnie dla
dietetyków.

Nie zapomniano i o tury
stach. 20 bm. kończy się ter
min nadsyłania prac na kon
kurs zestawu obiadu trzyda-
niowego na dwie osoby. Praw
dopodobnie w sezonie letnim

turyści będą mogli się zaopa
trzyć w takie obiady.

----- ®-----

Nowe Prezydium
DRN Klęparz

Na swojej pierwszej inau
guracyjnej sesji, która odby
ła się wczoraj, nowowybrani
radni Kleparza dokonali wy
boru Prezydium Rady, do któ
rego weszli: jako przewodni
czący — Franciszek Ślęzak,
dotychczasowy przewodniczą
cy, zast. przewodniczącego —

Piotr Kucyper (inż. rolnik),
sekretarz Rady — Jan Sami-
tówski (dotychczasowy sekre
tarz rady zakł. przy WRN) i
członkowie Prezydium: Kazi
mierz Jagiełowicz (nauczyciel,
członek SD) i Władysław
zień — dr praw.

Ko-

Kłopot

z Brigitte Bardo!
młoda aktorka

zemdlała

podczas nakręcania
filmu

PARYŻ.
Brigitte Bardot musiała ze

względu na stan swego zdro
wia przerwać pracę w filmie.

Brigitte, która cstatnio źle
się czuje, zemdlała podczas
nakręcania filmu.

Obeonie, znana aktorka wy
jechała do włoskiego ośrodka

sportów zimowych Ccirtiny
d’Ampezzo.

Korei@ 14 bm. wyjechał do

gen. bryg, dr L. Sarnet minister

pełnomocny — szef misji PRL, w

komisji nadzorczej państw neu
tralnych.

@ Na pokładzię „TU-104” uda
ła się 14 bm. do Delhi delegacja
Rady Najwyższej ZSRR; na czele

delegacji stoi przewodniczący Ra
dy Związku Rady Najwyższej
ZSRR, Łobanow.

© 14 bm. powrócił do Londynu
po 6-tygodni owej podróży po kra
jach Azji i Australii premier
brytyjski, Macmillan.

@ Kanclerz Adenauer, który
przebywa obecnie na urlopie w

Nicei, odwiedził bawiącego tam

b. premiera W. Brytanii Churchil
la.

Jak podaje ag. Reutera, wizy
ta ta miała charakter czysto pry
watny.

© W piątek przybyła do Rzymu
na zaproszenie WPK 7-osobowa

delegacja KPZR z sekretarzem KC
KPZR Pospiełowem.

@ 14 bm. opuściła Pekin uda
jąc się do Koreańskiej Republiki
Ludowo-Demokratyczincfj delega
cja rządGwa Chińskiej Republiki
Ludowej. Delegacja, m czele któ
rej stoi premier Czou En-lai od
wiedzi KRL-D na zaproszenie rzą
du koreańskiego.

@ Liczba bezrobotnych powięk
szyła się w Wiedkiej Brytanii o

GO.053 osób, w okresie od 9 grud
nia ub. roku do 13 stycznia br.

Liczby bezrobotnych w dniu 13

stycznia br. wynosiła w W. Bry
tanii 395.527 osób.

profo dr A. Krzyżanowskiego
(Dokończenie ze str. 1)

— Pan Profesor wychował
wielu ekonomistów...

—- Tak, przez tyle lat, to
nawet nic dziwnego. Do ucz
niów moich należeli m. in.
prof. Taylor i Oskar Lange.

— A czyim uczniem był Pan
Profesor?

— W czasach kiedy ja się
uczyłem, ekonomię na UJ wy
kładali profesorowie: Mi
lewski i Leo — późniejszy
znakomity burmistrz Krako
wa.

(Mój prywatny
ruf” myślowy: to
nie jest źle mieć
na czele miasta).

— Czy dużo Pan Profesor
wydał drukiem?

„zwischen-
znaczy, że

ekonomistę

morderca staruszki

na kar^ śmierci
Przed Sądem Wojewódzkim

w Poznaniu zakończył się pro
wadzony w tiryble doraźnym

proces przeciwko 22-letniemu
Czesławowi Turowskiemu,
który w ubiegłym roku, w

celach rabunkowych zamordo
wał staruszkę Rozalię Jarofr
ską.

Turowski ogłuszył, a nastę
pnie udusił Jarońską, zabiera
jąc swojej ofierze 800 zł.

Sąd Wojewódzki skazał Tu
rowskiego na karę śmierci.

Kobiety zasiądą
w Izbie Lordów

Izba Gmin 3'35 głosami prze
ciwko 251 uchwaliła projekt
ustawy o nadawaniu kobie
tom tytułów lordowskich.

Tak więc po długich latach
starań, kobiety brytyjskie za
siądą _w_ tobie Lordów.

© PARYŻ.
Agencja AFP donosi, że rząd

tunezyjski odrzucił francuskie
propozycje w sprawie kontak
tów między obu krajami za
warte w nocie z czwartku 13

Rząd Tunisu miał się rów~
eż — według AFP — usto

sunkować negatywnie do pro-
śby Francji w kwestii zaopa
trywania garnizonów w Tuni
sie i swobody ruchu oddziałów
wojskowych na terytorium te
go kraju.

® Korespondenci agencji
zachodnich podają z Tunisu,
że zaopatrywanie wojsk fran
cuskich znajdujących się na

terytorium tego kraju odbywa
się jak dotąd bez przeszkód.

Mjimo wysuniętego przez Tu
nis pod adresem Francji żądania
w sprawie zamknięcia konsulatów

na terytorium tunezyjskim, pla
cówki te funkcjonują nadal.

„Rząd francuski nie zgadza się
na ich zamknięci” — stwierdza

agencja France Presse.

® Rozpoczęty wczoraj o

godz. 13-ej strajk powszechny
zorganizowany w Tunisie na

znak żałoby po ofiarach bom
bardowania Saikiet-Sidi-Jussef

zakończył się o godzinie 18.
Podczas strajku, w którym

wzięła udział cała ludność kra-

Ambasador PRL

oddaj® hołd pamięci
Marcela Cachin

PARYŻ
Ambasador PRL w Paryżu

Stanisław Gajewski udał się
w czwartek po południu w

towarzystwie wyższych urzęd
ników ambasady do Choisy-
le-Rci, aby oddać ostatni hołd
Marcelemu Cachin.

Ambasador S. Gajewski
przesłał również list kondo
lencyjny do KC FPK i córki

zmarłego.

uuwbAicgu, poicjuzoiia z wrę-
czeniem Mu dyplomu doktorat 4CSTRON •Z£

honoris_ęau£ąjjJ. (ł>z) ------ -

ju, panował zupełny spokój. W
wielu miastach odbyły się wie
ce. Rozdawano ulotki z foto
grafiami zbombardowanej
wioski.

Ambasada francuska i kon
sulaty były strzeżone przez po
licję tunezyjską.

NOWY JORK
Sekretariat Organizacji Na

rodów Zjednoczonych podał
do wiadomości, że posiedzenie
Rady Bezpieczeństwa odbędzie
się w najbliższy wtorek.

Porządek dzienny obejmuje
dwa punkty:

• Skargę tunezyjską prze
ciwko incydentowi w Sakiet.

• Skargę francuską prze
ciwko pomocy udzielanej przez
Tunis powstańcom algerskim.

•

0 Teatrze Ludowym
w Nowej Hucie

(Dokończenie ze str. 1)
racki rozumiemy jako kanwę,
na której opracowuje się
przedstawienia. Składają się
•na nie wszystkie elementy, a

więc np. aktor, muzyka, pla
styka...

— Teatr wystąpi w Paryżu
w Teatrze Narodów...

Przeszła nasza kandydatura.
Życzliwie ustosunkowało się
do tej decyzji Ministerstwa
Kultury i Sztuki kierownictwo
Teatru Narodów, obecnie już
instytucji o charakterze mię
dzynarodowym, która organi
zuje imprezy od maja do
września. Dużą satysfakcją dla
nas jest wyznaczenie na na
sze występy czterech zamiast
trzech dni i to w dniach od 15
do 18 lipca, a więc w okresie
największego zjazdu. Wysta
wimy trzy sztuki: „Jacobow-
sky i pułkownik" — Werfia,
„Imiona -władzy" — Broszkie-
wicza a zamiast „Sługi dwóch
panów" — Goldoniego — sztu
ki, która była już wystawia
na za granicą, pragniemy dać
„Księżniczkę Turandot" —

Gozziego. „Księżniczka Turan
dot" znana jest na scenach
europejskich i pragniemy ją
pokazać w naszej interpreta
cji.

— Podobno zespół wyjeżdża
do Paryża autokarem?

— Chyba autokarem z przy
czepą, gdyż w trzech sztukach
bierze udział prawie cały. ze
spół aktorski, poza tym jedżie
kierownictwo i zespół tech
niczny... Pragnę również, by
pojechała z nami grupa dzien
nikarzy. A więc
mych tylko osób

— Czy wyjazd
będzie aktualny?

— Na razie nie ma umowy
kulturalnej między Polską a

Izraelem. Ale obecny jej brak
nie przesądza jeszcze naszych
występów kiedyś w tym pań
stwie. (bp)

AA,AAAAlAĄAAA.A,AA.AA,AAA.A.
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obliczam sa-

okolo 60.
do Izraela
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Izolować - dzieci czy ojców?
Alkohol uszkadza tkankę narządów rozrodczych, a

w zatruciu przewlekłym uszkadza spermiogenezę.
u Dzieci zrodzone z alkoholików wykazują często obja
wy degeneracji psychicznej i cielesnej..."

(prof. dr J. Supniewski — „Far makologia”).

„...Ciężkie uszkodzenia potomstwa przez ostry i chroni
czny alkoholizm rodziców w każdym wypadku wydają się
pewne ponad wszelką wątpliwość...”

(dr F. Meggendorfer w jednej z prac na temat szkodliwej dzia
łalności alkoholu).

Jest rzeczą oczywistą nawet!
dla powierzchownego obser
watora, że dzieci alkoholi-ków są w większości przypad- c(jw ;tp

m-zunn i ofn ■fi'7VP7 —

łecznych, chorych, przestęp
czych: idiotów, epileptyków,
samobójców, złodziei, morder-

ków słabo rozwinięte fizycz
nie i psychicznie i często wy
kazują. różne defekty. Mówi
my tutaj o degeneracji feno
typu, tzn. o degeneracji pierw
szego pokolenia alkoholika,
polegającej na bezpośrednim
uszkodzeniu przez alkohol

plazmy rozrodczej. Wiadome

jest, że nawet jednorazowe
upicie się, a zwłaszcza spło
dzenie w tym stanie dziecka,
może spowodować uszkodze
nie i chorobę psychiczną
dziecka: epilepsję, debilność,
imbecylność.

Natomiast zwyrodnienie
genowe (genodegeneracja), a

więc zwyrodnienie dziedzicz
ne w ścisłym tego słowa zna
czeniu, jest ciągle jeszcze za
gadnieniem otwartym, mimo
iż istnieje cała literatura,
statystyki i tablice, przed
stawiające drzewa genealogi
czne rodzin pijackich, obrazu
jące jak z jednej pary pijac
kiej rodzi się w ciągu kilku
pokoleń niemal 100 proc, aspo-

Omawiając wpływ alkoho
lizmu rodziców na potomstwo,
podkreślić należy w szczegól
ności wpływ środowiskowy,
który w odniesieniu do czło
wieka uważamy za wielokroć

ważniejszy od dziedziczności.
Środowisko pijackie i demo
ralizacja tego środowiska jest
w stanie doprowadzić do de
generacji i zwyrodnienia na
wet najzdrowszego genetycz
nie i biologicznie potomstwa.

Wiadomo powszechnie, że

pijaństwo ojca wiąże się z re
guły ze złym pożyciem rodzi
ców. Dziecko od najmłodszych
lat staje się świadkiem cią
głych awantur, kłótni, sprze
czek. Nierzadko dziecko wi
dzi jak pijany ojciec maltre
tuje matkę, rodzeństwo.

Wszys tko
wpływ na

wy.

„...Stan

I

matkę,
to wywiera
jego układ

psychiczny,

zgubny
nerwo-

ce pieniędzy, bicia matki i
rodzeństwa, grożenia matce

zabójstwem, a nawet zama
chem na jej życie. Wreszcie
w jego obecności odbywają się
nieraz stosunki seksualne
między rodzicami, przy uży
ciu przemocy ze strony pija
nego ojca. Niejednokrotnie
chłopiec czy dziewczyna sły
szą o przestępstwach ojca-
alkoholika dokonywanych po-;
za domem, a więc o kładzie->
źach w miejscu pracy, o a-

wanturach i bójkach na ulicy
i ciągłych naruszeniach dyscy
pliny pracy. Tego rodzaju
atmosfera nie może oczywiście
pozostać bez zgubnego wpły
wu na kształtowanie się cha
rakteru nieletniego..."
(M. Gruzińska, P. Zakrzewski —

„Doświadczenia kuratora sądowe
go w świetle 100 dozorów nad

nieletnimi”).

Jak długo jeszcze tolerować

będziemy sytuację, że alko
holik jest postrachem rodziny,
sąsiadów, całego otoczenia?

Kiedy wreszcie będziemy
mogli powiedzieć, że to nie
prawda, gdy 7-letni synek
występując w roli obrońcy
swej matki mówi: „Nie bój
się mamusiu. Jak ojciec przyj
dzie pijany i znów będzie
nas chciał bić, to rzucę się na

niego z widelcem. Patrz
schowany jest u mnie pod po
duszką". (H)

LEPIEJ STRZELA Z BATA? Takie oryginalne za
wody odbyły się w Monachium.. O tytuł najlepszego u-

biegali się Bawarczycy i Austriacy.

Czytelnicy „Echa“ zabierają głos
uj sprawach

Krakowskiej Opery i Operetki
Chłopiec czy dziewczyna

podrastają, zrywają kontakt
ze szkołą, przestają ostatecznie
liczyć się z matką. Zaczynają
kraść. Wcześniej lub później
trafiają do sądu.

*

Piękna panie,
przyjrzyjcie się
raz jeszcze jak
może wyglądać

suknia-worek
— chodzą bowiem

słuchy, że żywot
jej już niezbyt

długi...

Motto: Jeśli stojąc dwie
godziny w kolejce przed
Delikatesami nie dostaniesz
pomarańczy, bo ostatnie ki
lo kupi handlarka z tande
ty, przypomnij sobie co na

temat pożądań powiedział
Budda. (Praktyczne!)

szym niektóre sprawy nie zostały
dopowiedziane, jeśli chodzi o po
informowanie o nich społeczeń
stwa... Dotyczy to przede wszyst
kim powiadomienia opinii społe
cznej do końca, a to: jakie są
skutki i jakie rezultaty z tej kon
troli NIK, jakie wyciągnięto kon
sekwencje w stosunku do osób

winnych i odpowiedzialnych?
Każdy chyba Czytelnik „Echa”
ma prawo domagać się wiadomo
ści o , ostatecznym załatwieniu

wszystkich tych niedobrych spraw
— i oczekuje, że „Epho” również
i tym się zajmie Sami bowiem

piszeoie, że nie powinno być nie
domówień — a sprawę trzeba do
prowadzić- do końca...”

Również w podobnej
wypowiada się inny
nik p. Jan R„ pisząc

„Dlaczego „Echo" w swoim ob
szernym artykule nie wspomniało
ani słowem o tzw. sprawie Lacho
wicza? Przecież publicysta ten za

swoją odwagę został pognębiony,
usunięty z pracy. Sądzę, że nie

wystarczy bić się o prawdę, o rze
telną krytykę, ale trzeba równo
cześnie zwalczać tych, którzy za

prawdę, za krytykę szykanują.
Każdemu przecież krytykującemu
może się to zdarzyć — dziś W

Operze, jutro gdzie indziej...
”

Wydaje nam się, ż.e te gło
sy Czytelników, stanowiące
bezpośredni, żywy oddźwięk
na poruszone przez nas za
gadnienia wymagają poważnę-
go potraktowania i zastano
wienia się. Nie trudno
zorientować, jak bardzo
interesowana jest opinia spo-'
łeczna doprowadzeniem spra
wy do końca. Inspekcja NIK-u
zakończyła się — i teraz głos
powinna zabrać nowa dyrek
cja Krakowskiej Opery i O-
peretki oraz Prezydium Rady
Narodowej m. Krakowa, —

jako bezpośredni zwierzchnik
instytucji.

Naprawienie wyrządzonych
krzywd i wyciągnięcie roz
sądnych konsekwencji z błę
dów, w stosunku do osób win
nych i odpowiedzialnych za

niedawno ujawnione sprawy
w Operze i Operetce, winno
być w tej chwili zagadnieniem
pierwszoplanowym, zagadnie
niem umożliwiającym nasze
mu Miejskiemu Teatrowi Mu
zycznemu start w przyszłość
na zdrowych już podstawach.

.l.P.

nego środowiska nie chcą ujaw
niać nieudolności i najróżniej
szych przekroczeń. Wszyscy są ze

sobą powiązani, nie chcą się wza
jemnie sobie narażać... A tymcza
sem wskutek tego cala nasza go
spodarka — zarówno w kulturze,
jak i w handlu czy przemyśle po
nosi kolosalne straty. Nigdy nie

dorównamy krajom zagranicznym,
o których dobrobyoie thk chętnie
mówimy, jeśli kierownicze stano
wiska zajmować będą u nas w

przedsiębiorstwach czy instytu
cjach ludzie bez umiejętności i

kwalifikacji, ale za to otrzymują
cy bardzo wysokie zarobki, czę
stokroć z kilku list płac..."

Przypominając, że w Ope
rze Krakowskiej wydarzył się
niedawno znany ogólnie, nie
spotykany dotąd w Krako
wie, rażący fakt szykanowania
pracownika Opery ob. S. La
chowicza — solisty — śpiewa
ka (pozbawienie go pracy, u-

sunięcto z przedstawień itp.)
za to, 'ze miał odwagę publi
cznie wskazać na fatalną go
spodarkę i ciężkie błędy w

Operze — które to zarzuty
znalazły, jak się okazuje, peł
ne potwierdzenie w bada
niach, dokonanych przez
wspomniany poprzednio
Czytelnik pisze:

„Nie pracuję w kulturze,
w naszym przedsiębiorstwie
ją się podobne złe rzeczy. Trzeba

by je ujawnić... Tylko — jak to

zrobić, aby nie pozbawić równo
cześnie Chleba siebie, swej żony
i dzieci? A obawy moje są chyba
uzasadnione. Niejednego już czło
wieka, ujawniającego kanty, wy
kończono... Pracownika Opery
przecież, który odważył się napi
sać niedawno o tamtejszych sto
sunkach pozbawiono pracy — 1

jakoś nikt: ani nowa dyrekcja,
ani inne władze nie interesują się
dalej losem tego człowieka. Spra
wa ta interesuje mnie dlatego, że

od jej wyniku uzależniam swoje
dalsze kroki „na odcinku walki
z kantem” na swoim własnym
„podwórku”, w moi.m przedsię
biorstwie...”

Spośród kilku
Czytelników
konkretne
NIK—i
wyciągnięte
osób winnych
poniżej słowa z listu naszego
Czytelnika, p. Kozaka z Kra
kowa, który pisze m. in.:

„Uważam, że w artykule Wa

Nasz artykuł pt. „Z błę
dów przeszłości należy
wyciągnąć wnioski na

przyszłość11.' a omawiający
fatalną gospodarkę, wadliwą
organizację pracy artystycz
nej i szereg innych zakuliso
wych spraw w Krakowskiej
Operze i Operetce, które uj
rzały światło dzienne dopiero
w wyniku inspekcji, dokona
nej przez
Kontroli —

kim echem
ków. Już

napłynęła do „Echa-1 fal
stówj w których
dawali wyraz swym poglądom
na ujawnione ostatnio fakty
i wydarzenia — dorzucając
swoje uwagi na ten temat, a

przede wszystkim zapytując o

konkretne efekty tej kontroli
i jej wyniki.

.Niektóre fragmenty z tych
listów, świadczące o zainte
resowaniu Czytelników, głęb
szej społecznej trosce o za
gadnienie — i wnioskach
stąd wyciąganych, przytacza
my poniżej. Oto co pisze Czy
telnik p. St. M. z Osiedla
Rydla w Krakowie:

„Bardzo dobrze, że ujawnione
zostały szczegóły i okoliczności,
związane z błędami i 'nadużycia
mi w Operze i Operetce. Takie ar
tykuły bardzo się przydają, bo po
pierwsze inni ludzie nabierają od
wagi do zabierania głosu, a po
drugie dla osób na kierowniczych
stanowiskach zachowujących się

d postępujących podobnie dział?

to, jak ostrzeżenie. Trzeba tylko
uważać, aby „nie wylać dziecka
z kąpielą”. Teatr Muzyczny nie
może nic straaić z powodu tego,
że siedzieli tam dotąd ludzie nie
właściwi. Zresztą w innych śro
dowiskach artystycznych dzieje
się podobnie tylko nikt jakoś nie
ma odwagi tego poruszać... Ter
ror otoczenia, środowiska, kliki
działa... Jedyny na to sposób po
kazywać publicznie palcami na

takie kliki — i winnych usuwać
z odpowiedzialnych stanowisk...”

Podobny pogląd
da inny Czytelnik
K. z ul. św. Marka
wie, który pisze:

„Słusznie się stało,
ujawniło nareszcie publicznie rze
czy, o których mówi się po cichu
w gronie wtajemniczonych... Zre
sztą nie dziwię się, że ludzie z da-

Tysia.ee dzieci i młodzieży
z rodzin nałogowych al

koholików skierowuje się co

roku do poradni, sanatoriów,
szkół i zakładów specjalnych,
domów poprawczych itp. itp.
Koszty związane z tym pokry
wa państwo. Państwo, po
przez różnego rodzaju pla
cówki wychowawcze i lecz
nicze stara się naprawić zło,
wyrządzone dziecku przez
rodzinny dom.

Czy droga, którą obraliśmy
jest drogą właściwą? — za
stanawiali się moi rozmów
cy, kiedy zbierałam materiał
do powyższego artykułu. Cóż
z tego, że Jasia wyleczą w

sanatorium z nerwicy, skoro
po powrocie do domowego
piekła, znów się jej nabawi?
Cóż z tego, że Stasiowi ca
łymi miesiącami wychowawcy
będą kładli w głowę, że kraść
nie wolno, a od alkoholu stro
nić należy, skoro natychmiast
po przekroczeniu progu ro
dzinnego domu przekona się,
że jego tatuśkowi, który na
dal pije, nadal kradilie, a gdy
ma „humor” katuje domow
ników — włos z głowy nie
spadł i długo jeszcze nie

spadnie?
Wydajemy miliony na lecze

nie i wychowywanie w spe
cjalnych zakładach potom
stwa alkoholików, lecz rów
nocześnie nie robimy nic, aby
dzieciom alkoholików zapew
nić spokojne dzieciństwo w

ich rodzinnym domu. Izolu
jemy dzieci alkoholików, bo
dopuściły się takiego, czy in
nego przewinienia. zamiast
izolować pijaków-ojeów, któ
rzy nie dość, że swoim co
dziennym postępowaniem da
ją im jak najgorszy przy
kład, to jeszcze znęcają się

rpzpa-l
trywańy pod kątem widzenia
zaburzeń nerwowych, wyka
zuje wiele odchyleń od stanu

prawidłowego oraz

wyraźnej patologii.
Wśród 151 dzieąi

lat 17 spotykamy:
nocne w 8 przypadkach, napa
dy drgawkowe w 5, zabu
rzenia mowy w 21, lęki nocne

w 16, znaczną lękliwość w

28, bóle głowy w 15, skargi
na dużą „nerwowość" dziecka
w 55, nadpobudliwość i wy-
buchowość w 60, agresywność
w 25.

Niedorozwój umysłowy wy
stępował w 25 przypadkach,
ociężałość umysłowa w 4...”

(prof, dr S. Batawia — „Społecz
ne skutki nałogowego alkolio-

lizmuf).

Ciężka atmosfera domowa,
w połączeniu z nędzą, bra
kiem własnego kąta do nauki,
ciągły lęk przed pijanym oj
cem — powodują stan usta
wicznego przygnębienia, po
denerwowania u dziecka. Na
uka idzie mu ciężko, zaczy
na wagarować. W domu nie
czuje się dobrze, toteż coraz

więcej czasu spędza na ulicy.
A ulica — wiadomo—■najlep
szym nauczycielem nie jest.

„...nieletni wychowujący się
w rodzinie nałogowego alko
holika żyje często w atmosfe
rze dokonywanych przez ojca
przestępstw. Jest świadkiem

wynoszenia przez ojca na

wódkę garderoby i różnych i nad nimi, katują je, maltre-
I tują ich matki.

znamion

od3do
moczenie

i

l przedmiotów, zabierania 7nat-ltują ich matki.

Co roku, n» wiosnę, ściśle
mówiąc, w miesiącu ma
ju, gdy księżyc osiąga
swą pełnię, na rozle

głych obszarach Dalekiego
Wschodu, poprzez Indie, Ty
bet, Chiny, Mongolię i Japo
nię, płynie radosna pieśń
dziękczynna. To 500 milionów

wyznawców Buddy w tę świę
tą noc, dziękuje za dotychcza
sowe i prosi o nowe łaski. Mi‘
liard oczu kieruje ewój wzrok
ku gwiazdom z oczekiwaniem
na deszcz światła i pogody du
cha...

*

W Kambodży, Laosie czy
Tybecie, buddaizm jest

raligią państwową. W Chinach
i Japonii — połowa ludności
to wyznawcy Buddy. Jedynie
w Indiach, kolebce tej religii.
procent zwolenników buddaiz-

mu jest stosunkowo niski. Nie
mniej w historii kultury azja
tyckiej buddaizm zajmuje je
dno z naczelnych miejsc.
Święte księgi buddaizmu pisa
ne sansknytem czy też w języ
ku pali, przez wieleset lat by
ły źródłem literackich poczy
nań, podstawą wielu systemów
filozoficznych, aż nadto skute
cznym hamulcem wszelakich
przemian społecznych.

Nauka europejska, inspiro
wana z kolei przez chrześci
jaństwo, ze zrozumiałych, po
wodów bardzo sceptycznie od
nosiła się do prawdziwości
źródeł buddaizmu. Święte
Księgi: Lalita-Vistara, Budda
Charita, Mahavaigga, Mahava-
stu i wiele, wiele innych, trak
towane były jako pomniki li
terackie przysłowiowe)], wscho
dniej fantazji. Jednakże w

roku 1896, archeolog angielski,
sir Alexander Cunningham
odnalazł pewnego rodzaju me
trykę Buddy. Była to kamien
na kolumna, którą ,na terenie
dzisiejszego państwa Nepalu,
postawił 244 lata p. n. e. ce
sarz Asoka w 20 reku swego
panowania. Na kolumnie tej
do dziś dnia przeczytać moż-

Najwyższą Izbę
odbił się szero-

wśród Czytelni-
następnego dma

la li-

Czytelnicy

wypowia-
p. Antoni
w Krako-

że ,.Echo”

2 galerii ludzi frtądrąch i dobrych

Sakia-Muni czyli Budda
na- „Tu urodził się Budda
Sakia-Muni11.

Ogrody Lumbini — dziś
Rummindei gdzie miał się u-

rodzić Budda znajdują się w

okolicy Nautanwa, odległej od
Kalkuty o 400 km. Obecnie ze

wspaniałych .ogrodów pozosta
ło tylko jedno drzewo figowe.
Moźę właśnie pod nim, jak
głoszą święte księgi, królowa
Maya w. majową noc pełni
księżyca urodziła syna, który
miał stfć się Buddą. W kilka
dni po urodzeniu Buddy, mat
ka jego królowa Maya umar
ła — jak zapewniają święte
pisma — z? szczęścia, gdyż
wiedziała, że jej siyn będzie-
świętym.

Owdowiały król nie widząc
jednak zbytnich rozkoszy w

zawodzie świętego, postanowił
ustrzec swego ukochanego je
dynaka przed tego rodzaju
wątpliwą karierą. Dziecko wy

chowywano w fantastycznym
luksusie, odsuwając od niego
ludzi brzydkich, chorych czy
nieszczęśliwych, by nie wzbu
dzali oni w księciu niepotrzeb
nego uczucia litości jak rów
nież niestrawnych myśli na

temat marności świata tego.
Wśród zbytku, uciech i szało
wych bajader upłynęły Bud
dzie pierwsze lata życia. W

międzyczasie zapobiegliwy pa
pa nie omieszkał ożenić syna
z najpiękniejszą z najpiękniej
szych — księżniczką Gopa-Ya-
sodhara.

Pewnego dnia jednak, nie
frasobliwy książę zapragnął
zwiedzić stolicę swego przy
szłego królestwa. Kaprys kosz
tował go dużo. Mimo specjal
nych rozkazów króla, nie zdo
łano uchronić księcia przed
widokami do których nie na
wyki. Poznał co znaczy sta
rość. choroba, śmierć... Nie u"

NIK
nasz

ale i
dzle-

listów od
zapytujących o

skutki kontroli
o konsekwencję,

w stosunku do
przytaczamy

szczęśliwiła zrozpaczonego
młodzieńca wiadomość o uro
dzeniu syna. Porzucił pałaco
wy przepych i w żebraczych
łachmanach ruszył na połu
dnie. Fantastyczna opowieść
wschodnia o bogactwie, szczę
ściu i uciechach urywa się.
Święte księgi buddaizmu za
czynają serię filozoficznych
rozważań o życiu ascety Sa
kia-Muni.

Boso, z ogoloną głową wę
druje przyszły Budda po roz
ległych nadga.ngesowych zie
miach. Po drodze pyta wszyst
kich napotkanych: „Czy znasz

lekarstwo na zło, które życiem
się zwie?“ Nikt nie umie od
powiedzieć, nikt nie potrafi
rozwiać melancholii eks-księ-
cia. Wreszcie pielgrzym Sakia-
Muni trafia do klasztoru bra
mińskiego, gdzie świętobliwy
starzec Alara Kalama wtajem
nicza 30-letniego naonczas

Buddę, w inne nieszczęścia tej
ziemi. Oprócz starości, chorób
i śmierci, które tak przeraziły
królewskiego syna, świat cier
pi z powodu dwóch zasadni
czych nieszczęść — Samsara i
Karma. Samsara to błędne ko
ło urodzin i śmierci z którego

kwestii
Czytel
ni. in.:

się
za-

ludzkość w żaden sposób wy
dostać się nie zdoła. Karma —

to skutki tego, fakt, że nasze

obecne życie uwarunkowane
jest życiem naszych poprzed
ników, świadomość, że nasze

istnienie w pewnym stopniu
określa już rozwój następnych
pokoleń. Nawiasem mówiąc
odwieczne Samsara i Karma
do dziś stanowią nierozwiąza
ny problem przeludnionych
Indii. .

Studiowanie braminizmu nie
daje jednak Buddzie recepty
na lekarstwo przeciw cierpie
niu, które towarzyszy choro
bie, stracie ukochanej osoby,
czy też świadomości zbliżają
cej się śmierci. Sakia-Muni

opuszcza klasztor i wraz z 5
uczniami udaje się w dalszą
wędrówkę za prawdą życia.

W majową noc podczas peł
ni księżyca, pod figowym drze
wem w Uruvela, Sakia-Muni
doznaje objawienia i staje się
Buddą czyli wielkim Obudzo
nym, Oświeconym i Doskona
łym... Aby móc za :ząć rozmy
ślać należy przejść zwycięsko
przez następujące fazy przygo-

(Ciąg dalszy na str. 4)
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czyli Budda
Każdą kopertę, adresowaną

do „Echa", która zjawia
się na moim biurku, o-

twieram zawsze z dreszczy
kiem emocji: co w niej bę
dzie? Coraz rzadziej wypada z

koperty... karaluch wpieczony
w kawałek bułki lub kartka
z pogróżkami pod adresem
Wszystkich możnych tego
świata, a podpisana przeko
nywująco „Życzliwy". Coraz
częściej natomiast list, nawet

pisany nie bardzo wprawną
ręką, zaczyna się od słów:
„Nie chodzi o moją osobę,
ąle wielu innych ludzi mo
że się Znaleźć w podobnie

•przykrej sytuacji.
Zresztą bez względu na to,

czy Czytelnicy piszą o swo
ich drobnych bolączkach, czy
wielkich nieszczęściach, o co
dziennych kłopotach, czy ży
ciowych tragediach — każdy
list jest odbiciem mniejszej
lub większej, ale zawsze ludz
kiej krzywdy i tak też listy
te traktujemy.

Niestety — wśród nich —

zdarzają się również egzem
plarze, które rozpoznają na

pierwszy rzut oka. Są to listy
pochodzące nie od rzeczywiś
cie pokrzywdzonych ludzi,

za~lecz od tzw. „nałogowych
żaleniowców".

*

Maszyna do pisania —

każdy wynalazek —

żyć może uszczęśliwianiu
udręce ludzkości. Kwestie
związane z uszczęśliwianiem
pomijam. Wspomnę co naj
wyżej, że na maszynie można

szybko i wyraźnie napisać za
żalenie. Utrapieniem nato
miast ludzkości jest fakt, że
to samo zażalenie przy po
mocy tej samej maszyny moż
na odbić w kilku lub kilku
nastu kopiach. Papier i kalka
nie kosztują wiele. Potem au
tor wkłada kopie do kopert,
koperty wrzuca do skrzynki
— i czeka...

*

A ja tymczasem widzę pized
sobą tę ósmą czy jedena

stą kopię zażalenia. Wiem, że

leży ona na moim biurku nie
dlatego, że „nałogowy zażale-
niowiec" wyczerpał już
wszystkie drogi załatwienia
swojej, sprawy. On chce z re
dakcji (i wszystkich innych in
stytucji) zrobić „straszaka" i
zamiast wnieść zwykłą drogą
podanie ozy odwołanie, od ra
zu usiłuje .poruszyć wszystkie
sprężyny poczynając od tych

najwyższych. Wiem z góry, że
taki list dotyczy najczęściej
niesłusznego (czytaj: niekorzy
stnego dla autora) zwolnienia
z pracy, przydziału mieszkania
czy wyroku sądowego, kończą
cego „pyskówkę". Wiem rów
nież, że autor opisuje w związ
ku z tym rzekome świństwa,
jakie popełnia dyrektor jego
poprzedniego przedsiębior
stwa, łapownictwo i kumo
terstwo władz kwaterunko
wych lub stronniczość mili
cjantów, którzy zawsze po
twierdzają zeznania zniena
widzonego sąsiada. Wiem tak
że ,że te opisy, całkiem skąd
inąd malownicze, nie mają
żadnego pokrycia w rzeczywi
stości. Znam nawet... ilość
kalek, których użyto przy
produkcji tego elaboratu, bo
oto pod ostatnim
dzę dopisek:

„Otrzymują: 1)
dowa, 2) POP, 3')
nicza, 4) DRŃ,
WRŃ, 7) Rada Ministrów, 8)
Premier, 9) Rada Państwa, 10)
„Fala 56", 11) „Trybuna Lu
du"...

I tak
rozwoju
magań"

Rada Zakla-
Rada Robot-
5) MRN, 6)

dalej. Zależnie od
umysłowego i „wy-

piiszącego.

(w
Czy należy dorosłym zalecać

ozytaniL- powieści dla dora
stających panienek? Raczej nie

należy. Ten wyjątek jest jednak
w peini — przynajmniej moim
zdaniem — uzasadniony. Ukazała

się oto zupełnie nie znana, bo do
tychczas nie drukowana, napisana
w 1940 roku powieść dla młodzie
ży Kornela Makuszyńskiego „Sza
leństwa panny Ewy”. Któż z tych,
którzy w bardziej odpowiednim
wieku zaczytywali się „Panną z.

mokrą głową”, czy „Szatanem z

siódmej klasy”, czy też z tych,
którzy przeżywali historię ,,O
dwóch takich, co ukradli księżyc”
— a kto tego nie przeżywał — nie

sięgnie po tę książkę, choćby po
to, żeby ją przekazać w bardziej
godne ręce?

Mimo wszystko jednak upierał
bym się przy tym, że „Szaleństwa
panny Ewy” będą miały, tak jak
się to przydarzyło choćby ze

„Wspomnieniami niebieskiego
mundurka”, podwójny szereg czy
telników. Tych prawowitych —

dla których powieść została napl-
sSńa, i tych — którzy z łezką
sentymentu będą ją czytali u-

kradklem, żeby nie poderwać au- .

torytetu swego wieku.
Mało który z naszych pisarzy

potrafił — tak jak tego dokonał |

Kornel Makuszyński — przywia- j
zać do siebie tyle serc czytelni- j
ków. Bo też mało który lak bar- j
dzo dbał o to, by towarzyszyć
Swym czytelnikom od wieku dzie-;
clęcego po wiek dojrzały. Każdy, *

kto zaczynał od „Przygód Kozioł- i
ka Matołka” i „Awantur i wy- i

bryków malej małpki Fiki Miki” :

1
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Nie znana powieść
Kornela MnWasEfńskis^o

!

II
i

dostawał później „Bezgrzeszne la
ta”, „Awanturę o Basię” i bezlik

innych uciesznych opowieści. Wre
szcie następowała równic bogata
twórczość dla czytelników trze
ciej gildii — dla dorosłych. Ci o-

statni byli najbardziej w latach

powojennych pokrzywdzeni. Poza

„Kartkami z kalendarza”, „Perła
mi i wieprzami” oraz „Awantu
rami arabskimi” nie doczekali się
dotychczas bogatszego® wyboru
wznowień. Wydawnictwo literac
kie zapowiada rychle wyrównanie
tej luki. Na przełomie roku bieżą
cego i następnego zacznie się u-

Kazywać pięcio- czy sześciotomo-

wy wybór dzieł Makuszyńskiego
„dla dorosłych”.

Wróćmy jednak do nowopozna-
nej Ewy i jej szaleństw. Ewa

Tyszowska to szesnastoletni pod
lotek, córka znakomitego bakte
riologa ■Hieronima Tyszowsklego,
który na zaproszenie rządu chiń
skiego wyjeżdża do Chin, żeby u-

śmlersyć szalejącą tam epidemię
cholery. Ewa została oddana pod
nieobecność ojca pod kuratelę są
siadów, państwa Szymbartów. Pa
ni Szymbartowa okazała się oso
bą tak nieznośnego charakteru, że
Ewa postanawia uciec do ciotki

przebywającej pod Krakowem.
Los zdarzył, że jej poranną tt-

cleczkę przez okno podpatrzył
młody a świetny malarz, Jerzy
Zawidz.ki.

Po zabawnych perypetiach Ewa

zostaje gościem zacnej pani Za-

wldzkiej, matki Jerzego. Atoli na

spokojne domostwo Zawadzkich

spada grom: pan Mudrowicz po
siadacz weksli dłużnych Zawidz-

kich, zaciągniętych na budowę
domu, poskracal terminy płatno
ści. Pan Mudrowicz to historia
sama dla siebie, po jej wyjaśnie
nie ciekawych odsyłamy do książ
ki. Dość, że Ewa oplątujc swoim

wdziękiem pana Muiirowicza lak

skutecznie, że od pierwszego wi
dzenia z nim dzięki nieprzebra
nym zasobom piehiężnym i wpły
wom tego zgorzkniałego i pozor
nie nienawidzącego ludzi człowie
ka staje się dobrą wróżką dla

wielu, wielu osób. Na domiar

wszystkiego żeni pana Jerzego z

jego piękną sąsiadką w przeko
naniu, że bez jej współudziału nie

przekroczyliby nigdy progu nie
śmiałości.

W całej tej historii szaleństw

zadartonosej i postrzelanej Ewy
nie tyle nawet ważne są' same jej
przezabawnie perypetie, co ten

nieodłączny od książek Kornela

Makuszyńskiego klimat radosnej
'wiary w dobrą stronę uczuć Judz
kich, bezmiar pogody i skrzącego
się lekkiego dowcipu. Zanim więc
przekażecie „Szaleństwa panny
Ewy” we właściwa? ręce dorasta
jących panienek, przeczytajcie po
wieść po kryjomu sami, krztusząc
się od tłumionego śmiechu z sza
leństw uroczej panny Ewy.

Nieznana powieść Kornela Ma
kuszyńskiego ukazuje się w pięć
dziesięciolecie jego debiutu lite
rackiego.

JERZY SKORNICKI

Kornel Makuszyński. „Szaleń
stwa panny Ewy”. Wydawnictwo
Literackie 1957.

MURARZY FACHOWCÓW do budowy pieców
piekarskich zatrudnią natychmiast Krakowskie
Zakłady Przemysłu Piekarniczego. Zgłoszenia
przyjmuje Dział Kadr KZPP — Kraków, jfl.

Dominikański 4, godz. 7—15. K-965

KIEROWCÓW na ciągniki „Ursus", zatrudni na
tychmiast Przedsiębiorstwo Trausportowo-Spe-
dycyjne Budownictwa — Kraków, ul. Głowac
kiego 16. — Wynagrodzenie wg stawek obowią

zujących w budownictwie. K-1037

MONTERÓW z praktyką w zakresie chłodnic
twa, TOKARZY oraz MECHANIKÓW SAMO
CHODOWYCH zatrudni Przedsiębiorstwa Re-
niontowo-Monta-żowe Handlu Wewnętrznego —

Kraków, Grzegórzecka 69, teł. 582-26. Warun
ki do omówienia na miejscu.

FRYZJERÓW MĘSKICH i DAMSKICH — oraz

kandydatów na UCZNIÓW działu męskiego —

zatrudni natychmiast Zarząd Spółdzielni Fryzje
rów „Uroda" w Nowej Hucie. Bliższych infor
macji udziela Zarząd Spółdzielni w Nowej Hu

cie, Osiedle B-33, blok 11, w godz. od 7—14.

CHAŁUPNIKÓW z własnymi ago prasami, za-

trudnimy. Warunki dó omówienia. Informacje:
Kraków, tel. 223-02, w godz. od 7 do 14.

K-1038

KIEROWNIKA BAZY MATERIAŁOWEJ oraz

INSPEKTORA GOSPODARKI MATERIAŁO
WEJ z długoletnią praktyką, oraz ze znajomością
materiałów elektiotechnicznych, PRACOWNI
KÓW FIZYCZNYCH MAGAZYNOWYCH oraz

KWALIFIKOWANĄ MASZYNISTKĘ przyjmie
natychmiast Krakowskie Przedsiębiorstwo Elek
tryfikacji Rolnictwa w Krakowie. — Wynagro
dzenie do omówienia wg tabeli płac w budow
nictwie. Zgłoszenia przyjmuje: Dział Zatrudnie
nia i Płac KPER — Kraków-Plaszów, ul. Saska.

Wykwalifikowanych MURARZY, TYNKARZY i
PRACOWNIKÓW niewykwalifikowanych — za
trudni natychmiast P. P. „Naftobudowa" w Kra
kowie. Praca w Krakowie i w terenie. Zgłosze

nia: Kraków, ul. Lubicz nr 25, pokój nr 201.

Praca Kupno
OGRODNIKA szkółkarza
dobrego fachowca poszu
kuje Szkółka — Kraków,
Szwedzka 83. 3126-g

WÓZEK sportowy czeski,
kupię pilnie Wiadomość:
Kraków, Stachowicza 10
m. 7. 3562-s

LEKARZ poszukuje gospo
si z referencjami. Zgłosze
nia: Kraków, tel. 417-59.
w godz. od 18—21.

3626-g

Indeksiarkę
wycinającą
i drukującą

zakupi
INWALIDZKA SP-NIA

PAPIERNICZA

im. F. DZIERŻYŃSKIEGO

Kraków,
ul. Jagiellońska nr 5

tel.: 594-13, 500-73.

POPROWADZĘ gospodar
stwo samotnej osobie, lub
zaopiekuje, się — jednym
dzieckiem. Znam krawiec-
czyzne. Oferty 3402 ,,Pra
sa” Kraków, Rynek 46.

GOSPOSIE w wieku śred
nim przyjmę zaraz. — Wa
runki dobre. Kraków, Ba
sztowa 18 m. 4, godz. 16—
18. 3254-g

Matrymonialne WÓZEK czeski, sportowy,
kuplę. Kraków, Wenecja 6
m. 10. w godz od 18—20.

3567-g
DYSKRETNIE 1 szybko ko
jarzy małżeństwa „Usługa”
Kraków, Rynek Gł. 34, (I.
p. oficyna), tel. 590-46.

K-771
TAKSOMETR w b. dobrym
stanie, pilnie kupię. Kra
ków. tel. 586-21 .

UROCZE żony, dobrych
mężów szczęśliwe pożycie
małżeńskie zapewni Cl —

..Liliana” Kraków, Szlak
19m.6 3215-sr

WÓZEK głęboki, czeski —

nowy kupię. Telefon 323-42,
od gedz. 16 — 17.

TYLKO Biuro Matrymo
nialne „Przyszłość" Kra
ków, Krzyża 19. tel. 537-10
zapewni Ci duży i szczęśli
wy wybór kandydatek — 1
kandydatów. 2971-g

Sprzedaż
KROWA do sprzedania. —-

Wiadomość: Kraków. —

Agnieszki 1, I. p. — Ma
jewscy. 3613-g

i
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i (Dokończenie ze str. 3)
ki ie. trzeba chyba .przypomi-A tow/ania; opain>owanie zmysłów,
l 'nac, jak wielkim osiągnię-i opanowanie wyobraźni, zwal-
ciem w naszym zyoiu społecz- czenje zdolności odczuwania,

flający na medytację — sa-

r madihi. A oto co powiedział
# sam Budda o doznanym obja-
P wieniu:
J „Zobaczyłem błąkające się du~

f sze w wiecznie odnawiającym się
F powstawaniu. Wydało mi się, że
# odkryłem źródło skąd płyną

wszystkile cierpienia świata i ja-
ką drogą dojść można do wyni-
szczenią tych cierpień. W tym

# czasie dusza moja pozbyła się
pożądliwości, grzechu

przywiązania, grzechu błądzenia i

grzechu niewiedzy. W Uwolnio
nym powstała świadomość Uwol
nienia. Stałem się Buddą.”

nym są unormowane ustawo
wo zażalenia i j
one broń w ręku zwykłego
„szarego obywatela" w do
chodzeniu własnych praw na
ruszonych bezmyślnością lub
samowolą. Ale równocześnie
przy wykorzystywaniu w jak
najszerszym zakresie tych u-

prawnień zdarzają się ciągle
„błędy i wypaczenia", z. któ
rych najgroźniejsze jest na
dużywanie formy zażalenia
przez różnych zawodowych J grzechu
pieniaczy, wiecznych mącicie-
li — jednym słowem — „na
łogowych zażaleniiowców".

Każde •naruszenie przepisów
o zażaleniach przez takiego
osobnika rozpoczyna f
„krążenie pism". Listy idąj
■więc najpierw do instytucji 3
nadrzędnej nad władzą, któraś cie,
wydała „krzywdzącą" decyzję.
Stąd wysyła się pismo, o ile^ mogło zdawać,
nie specjalną komisję, dla zba-

_

"

_

dania sprawy. Teraz dopiero J kusiły." No i Buddę kusił sza-

wychodzi np. na jaw, że „po-i tan. Może ten sam oo towarziy-
krzywdzonego", zwolniono z# szyi Chrystusowi na pustyni?
pracy zar konkretne przew’-J w i-ażdym bądź razie wynik
niania lub nieudolność służ-i był podobny. Budda nie dał
bo\vą. Takie wyjasmen?.e idziei sję. choć wahał się długo, bo
do instytucji nadrzędnej, stad^ 7 ra 7dni_rM€mM
w kilkunastu kopiach doi ofe } 49 Sa|kia_Mlłni j
wszystkich poruszonych zaza-J ź j nieczvste siłv i wy_
leniami czynników, które z i '■ f. , , ,

• jkolei! też pisemnie odpowia-J głosił ek®tra k“e na‘
dają petentowi. W rezultacie $ ^Toccnych, niewiernych ucz-

....

------- u
___

niow. Z uwagi na wazkosc je
go słów zamieszczamy je w

obszernych fragmentach. A
eto cne:

„Są dwie ostateczności, których
powinien unikać ten, kto chce
znaleźć życie duchowe. -Jedną z

nich jest życiie pełne przyjemno
ści i rozkoszy. To miskie i bez po
żytku. Druga ostateczność to u-

martwi-ainie. Jest to wstrętne, nie
godne i również nie przynosi ża
dnej korzyści. Miiędzy tymi krań-
cowościami znajduie się Droga

4 Słusznego Środka. Wiedzie ona do
? wiedzy, mądrości, pogody ducha.
‘

objawienia i nirwany. Drogą tą

jest Ścieżka o Ośmiiu Gałęziach
która prowadzi bezpośrednio do
ziniesiemia cierpień.

A oto Szlachetna prawda: Uro
dzenie jest cierpieniem, starość

jest cierpieniem, choroba jest
cierpieniem, śmierć jest cierpie
niem, związek z niekochahym czło
wiekiem jest cierpieniem, rozsta-

_____ _______

nie z kochanym też jest cierpie-
władzy” terenowej 7ą 7tezbęd-i,niem' nteot!'zymanie tes° sic

r,.- i konieczne sa Jednym zśP°z4c'a Jest cierpieniem, a więc
,'‘ i’ \y a źródłem cierpienia jest pragniende

naszych wywalczonych upraw- rozkQS2;y, glód istn,ie„!a B gtód
men bpoleiczinych. r trwałości. Lekarstwem na te oier-

Piarwszym krokiem „ku pienia jest zniszczenie tego głodu
lepszej przyszłości/“ było ogło-^t unicestwienie pożądań. A oto

szenie o niero-zprtrywaniu a- i osiem Gałęzi słusznego Środka.
IlCinimów przez MRN. s czysta wiara, czysta wola, czysty

O dalszych krokach w tym język, czyste działanie, środki ist-

kierunku może zadecydują
nasi Czytelnicy w swych pro- (
pozycjach, które z ich listów 8
chętnie w redakcji odczytamy. 8
Nie mówiąc już o... nowych j
radach narodowych, których ś
ta sprawa żywo dotyczy i in-a
teresuje. ś

Wl . MASŁOWSKI

L

$n>
v niu...„. .... , ......— , .

\ Ładne, prawda? Oto recep-
tZW ,AX7 rłni miwin ^icLty-

„pokrzywdzony1* otrzymuje i
kilkanaście jednobrzmiących i
pism, które wyjaśniają mu ii
przypominają... jakich to do-/
puścił się niedociągnięć. Kaź-i
de wyjaśnienie pobudza jesz-i
cze bardziej jego żyłkę pie-i
niacką i dlatego znowu żabie-5
ra. się do bombardowania se-\
ryjnymi listami wszystkich i
władz, jakie tylko znajdują,
się w promieniu jego rriożli-?
wościi. i

*

Jak uwolnić się od pmido-t
zażaleń? Jak przywrócić dof

rozsądku „nałogowy/, li zaża- -

leniowców"? Sprawa nie jest
łatwa, bo zawsze istnieje oba->
wa, żeby nie wylać przysło-i
wiowego dziecka razem z ką-»
pielą na szkodę skarg i zaża-
leń w ogóle, które przy obec- i

rym wciąż jeszcze naezadowa- }
lającym trybie prac organów /

URZĄDZENIE do produk
cji wód gazowych, sprze
dam. Wiadomość: Kraków.
Dolnych Młynów 9 m. 12 —

godz. 16—18.

MOTOCYKL ..WSK” czar
ny, nowy, z licznikiem —

sprzedam. Wiadomość: —

Kraków. Boh. Stalingradu
28 m. 10. od godz. 14—18.

MOTOCYKL „Iż" sprze
dam, Nowa Huta C-31, bl.
1 m. 20, 'godz. 16—20.

FILMOWĄ kamerę 8 mm.

filmy, sprzeda — Komis, —

Kraków. Sławkowska 1.

TOKARKĘ stalową — ma
sywną. sorzedam. Kraków,
tel. 558-64, godz. 14—16.

Nauka

DODATKOWE wpisy — na

kursy przygotowawcze do
matur eksternistycznych
na stopień technika elek
tryka oraz technika Insta
lacji przemysłowych 1 sa
nitarnych, przyjmuje Dy
rekcja Kursów Ekonomicz
nych — Kraków, ul. Wy
goda 9 l Floriańska 38, w

godz. 9-13 1.17—19.

WPISY na kurs przygoto
wawczy do matury ekster
nistycznej z zakresu li
ceum ogólnokształcącego j-
(tylko dla pracujących) —

przyjmuje Dyrekcja Kur
sów Ekonomicznych, Kra
ków. ul. Wygoda 9 1 Flo
riańska 38. w godz. 9—13
1 17-19. K-664

DODATKOWE wpisy — na

kursy księgowości, plano
wania 1 organizacji zaopa
trzenia materiałowo - tech
nicznego przyjmuje Dyrek
cja Kursów Ekonomicznych
w Krakowie ul. Wygoda 9
i Floriańska 38, w godz.-
9—13 1 17—19.

ta, jak w trzy dni można zdo
być szczęście. Tanio, prakty
cznie i zdrowo... Ale nie mvśl-

nawet samemu Buddzie
nie szło to tak łatwo, jakby się

Od czego są
szatany? Juści od tego, żeby

nienia, sumienność, czysta pamięć
i rozmyślanie.”

Tak to przedstawia się W
skrócie całe „credo" buddaiz-
mu. A jakie stad wnioski?
Budda d.aje przykład:

„Niczym człowiek, który w

świetle księżyca zmartwiał stawia
jąc nogę na grzbiet jadowitego

Różne

MAGISTER praw najlepiej
zredaguje sprawy podatko
we, administracyjne. — 1
Inne. Prowadzi dział prze
pisywania na maszynie. —

Kraków, Grodzka 27.
2595-g

WSPÓLNIKA z gotówką —

2GO.OOO zl. do dużego zakła
du materiałów budowla
nych (bocznica kolejowa,
surowiec na miejscu, wła
sne maszyny do wyrobu
cementu, zbyt nieograni
czony, zwolnienia podatko
we, akcja osiedleńcza, woj.
rzeszowskie) — poszukuję
ze współpracą lub bez. —

Oferty: — Poczta Główna,
Warszawa. Poste Restante
Stelengowskl. A-44

Zguby
KNAP Helenie — zam. w

Krakowie skradziono legi
tymację służbową nr 3272
wydaną przez GKKF — w

Warszawie. 3300-g

PELCZAR Janina zam. w

Krakowie, zgubiła legity
mację studencką wydaną
przez UJ. 3342-g

BIEGUN Zofia zam. — w

Krakowie zgubiła legity
mację służbową nr 185 —

wydaną przez „IZET” w

Krakowie. 3257-g

KOSOWSKI Stanisław —

zam. w Krakowie zgubił
legitymację studencką —

wydaną przez AGH.
3305-g

ŁODZINSKI Władysław —

zam. w Krakowie — zgubił
świadectwo dojrzałości wy
dane przez Technikum
Chemiczne w Krakowie.

3283-g

»

węża, wybucha śmiechem, gdy zo
czy, że owym wężem jest-zgniła
gałąź liany, tak i Doskonały wy-
buchnął śmiechem zobaczywszy,
te jego „ja”, które go tak trapi
ło i tyle kłopotów przysparzało,
było podstawą pragnień i obaw,
że to „ja” wcale nie Istnieje.”
„Wszystko co ma za przyczynę

i umysł, co podlega umysłowi, uro-

| cizilo się w umyśle” — uzupełnia
I Budda. „Człowiek, który cierpi,

nie zajmuje się metafizyką ozy
filozofią, człowiek taki chce

przede wszystkim uwolnić się od

cierpienia”. A właśnie ta,kie le
karstwo na cierpienie wynalazł
Budda — głosili jego uczniowie.

Stąd też zawrotna kariera Budiy
i jego „objawień".

Na 600 lat przed chrześci
jaństwem, Budda zdołał „roz
pracować" przyczyny cierpień
na tym niezrozumiałym zć
swego okrucieństwa, świecie.
Cierpienie płynie z nieświado*
mości praw natury i praw rzą
dzących światem. „Yat sat, tat
Ksanikam". — „Wszystko co

zaczyna być, musi przestać
być” — oto podstawowe pra
wo naszej ziemi. Jeśli ktoś nie
zna tego prawa, to ma prze
dziwne pragnienia — jak żą
dza wiecznego szczęścia, wie
cznej rozkoszy, wieczności w .

ogóle. A przecież wieczność -—

to bzdfra sama w sobie! Stąd
ludzkie cierpienia i zawody...
Kto pcena świat niczego nie
będzie pragnął, gdy przestanie
pożądać nie będzie cierpiał.
Jasne?

Jedynie wrodzonej złośliwo
ści rzeczy świata tęgo należy
przypisywać fakt, iż z Buddy
— niewątpliwie bardzo mądre
go człowieka, klasycznego a-

tei-sty i fatalistycznego ponu
raka, ludzie uczynili boga.
Człowiek ten nie uznający re-

ligii — stał się obiektem wie-
lowiecznego kultu, humanista,
który całe swe dłubie życie
poświęcił rozmyślaniom nad
zapewnieniem ludziom cho-
ciaż.by minimum szczęścia
możliwego do osiągnięcia na

tym świecie, stał się powodem
wielowiekowego zacofania
swoich wyznawców. Buddaizm,
jest jedyną religią, która
szczyci się, iż od 25 wieków
w imię zasad tejże, nie wyla
no ani jednej kropli ludzkiej/
krwi. Wyznawcy Buddy potę-'
piają wszelakie wojny, prze
moc fizyczną i gwałt. Szkoda
wielka jednak, że poczciwy
Budda nie znalazł czasu na

rozpatrzenie takich ewentual
ności jak przemoc ekonomicz
na, przed którą do dziś dnia
©nie się pokorna i „wyzbyta
wszelakich pożądań" wielomi
lionowa rzesza jego wyznaw
ców. Jedni znaleźli szczęście
w zniszczeniu pragnień, dru
dzy korzystając z tego znaj
dują tanią siłę roboczą i baj
kowe dochody z krajów gdzie
oczekują na nirwanę wyznaw
cy Doskonałego...

Opr. B. BUDREWICZ

NA ATRAKCYJNĄ OCTATKl“
ZABAWĘ TANECZNĄ • 1X1

w dniu 18 lutego br. do kawiarni ..WARSZAWIAN
KA” w Krakowie, ul. 1 Maja 4, ZAPRASZA Komi
tet Rodzicielski Technikum Budowlanego. Przed
sprzedaż biletów prowadzi sekretariat Technikum

KRAKÓW, ul. SYROKOMLI nr 21 I p.
lub w szatni kawiarni ,,Warszawianka”.

RAUSZ Andrzej — zam. w

Krakowie zgubił legityma
cję studencką nr 45/57/8
wydaną przez UJ. — Wy
dział Prawa. 3304-g

BIERNACKI Jąn zamiesz
kały w Nowym Sączu, zgu
bił legitymację Związku
Zawodowego Górników wy
daną w roku 1948.

P-149

GRZYB Andrzej zam w

Krakowie zgubił legityma
cję studencką ńr 184/58/G

wydaną przez — Dziekanat
Górniczy AGH.

3465-g

L?.

SZAWEL Jerzy zamieszka
ły w Krakowie, zgubił le
gitymację szkolną, wydaną
przez Technikum Budo
wlane. 3275-g

WOJTOWICZ .Jerzy zamie
szkały w Krakowie zgubi)
świadectwo ukończenia Za-
sadntczel Szkoły Metalowo-
Budowlanej w Krakowie.

3274-g

KWINTA Wiktor zamiesz
kały w Krakowie zgubił ze
zwolenie handlowe — Nr
418/57 wydane przez PMRN
w Krakowie.

3438-g

ZJEDNOCZENIE INSTALACJI SANITARNYCH

i ELEKTRYCZNYCH NOWA HUTA

PRZYJMUJE UCZNIÓW
DO NAUKI RZEMIOSŁA

instalacji wodociągowych, kanalizacyjnych,
centralnego ogrzewania, gazowych

i elektrycznych.
Warunkiem przyjęcia jest ukończenie 7 klas szko

ły podstawowej i ukończonych 16 lat życia,
pierwszeństwo mają kandydaci z terenu Krakowa.
Warunki prasy 1 płacy wg Układu Zbiorowego

Pracy w Budownictwie.

Zgłoszenia przyjmuje
Dział Osobowo-Ekonomiczny zjednoczenia

Nowi Huta, barak naprzeciwko przystanku tram
wajowego przy Monopolu Tytoniowym.
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Proszęchwilę
uwagi. O-
statnio w

„Delikate
sach" uka
zały się
prześliczne
kolorowe
wiaderka z

dżemem owocowym (1 kg)
i to w nader przystępnej ce
nie — 18 zł sztuka.

Taki sam dżem w słoikach
kosztuje 16 zł za 1 kg. Wia
derka o wiele brzydsze —

można nabyć w sklepach z

zabawkami w cenie od 10 do
13 zł. Stąd też prosty wnio
sek, iż owe „delikatesowe"
wiaderka plus ich słodka za
wartość (biorąc jeszcze pod
uwagę jakość opakowania i
i dżemu) — są tanie, jak
barszcz...

Ciekawe tylko skąd i dla
czego biorą się takie dziwne
rozbieżności cennikowe? (d)

Komisja konkursowa
postanowiła
W studenckim konkursie re

cytatorów, który odbył
się ostatnio w Krakowie
wzięło udział 8 uczestników
— laureatów konkursów uczel
nianych. Konkurs wykazał
słabe przygotowanie uczestni
ków do eliminacji, brak dyk
cji, mało urozmaicony reper
tuar (przeważająca większość
uczestników recytowała u-

twory Gałczyńskiego i Kerna).
Niemniej komisja konkur

sowa w składzie: E. Stojow-
slłą, Ivl. Szczerśki i 'Ti ŚliWiak
stwierdziła, iż poziom wystę
pów był nieco wyższy od po
dobnych konkursów w latach
ubiegłych.

Jury zakwalifikowało do
dalszych eliminacji tylko 2 o-

soby: studentkę AM — Marię
Różyc oraz studenta UJ —

Jacka Bojarskiego. Z pozo
stałych uczestników żaden
nie otrzymał koniecznego mi- i
nimum 30 punktów. (Iw)

—U—

Woj. Zakład Roentgena
w nowym lokalu

W dniu dzisiejszym, tj. 15
lutego nastąpiło otwar

cie Wojewódzkiego Zakładu
Roentgena w nowym lokalu
przy ul. Lubicz 42. Obecnie
dzienną przepustowość oblicza
się na około 200 osób. Ponie
waż Zakład obsługiwać będzie
pacjentów z całego wojewódz
twa, praca została tak rozpla
nowana, aby każdy przyjezd
ny został załatwiony w tym
samym dniu, (ol) 1

20.15:
kin.

(film
siwa
na lodzie (transmisja
Uwaga! uzależniona od warunków

atmosferycznych).
A jutro? O godiz. 15.30: Wujcio

Adaś i Kajtuś odpowiedzą na li
sty. 15.40: „Królowa śniegu”
(przedstawienie teatru lalek „Ate
neum”). 17: Występ Mazowsza.

10.3(1: Kraj długiego dnia (pano
rama świata). 20.15: „Dowód oso
bisty” (sztuka Pawlikowskiej-Ja-
snorzewskiej w wykonaniu
stów krakowsku h).

za-

„U-
2zł
stać

przerwy aktorzy
na widownię. Od-
po ciężkiej, T -toy-
pracy. Lalki po-
na scenie odpo-

wyglądają

„Groteska" przygotowuje się
do podbicia serc wiedeńczyków
D ozlegają się dźwięki for-
•** tepianu... Padają słowa
piosenki niemieckiej, angiel
skiej francuskiej. Powtarzają
się po kilka razy... No cóż —

obcy język zawsze jest trud
niejszy od rodzimego. Piosen
ki te śpiewane będę przed pu
blicznością wiedeńską podczas
występów Krakowskiego Te-
atru „Groteska".

Za chwilę te same piosen
ki w połączeniu z akcją.- Od
bywa się próba sceniczna kil
ku fragmentów z II aktu „Or
feusza w piekle’’ — Gałczyń
skiego. Przedstawiają po
dwójni aktorzy — ci właściwi
— niewidoczni i lalki na sce
nie. Laleczki tariczą, porusza
ją się... Mówią po polsku,
niekiedy z „wstawkami" w

języku niemieckim. Śpiewają
również po polsku, niemiec-

Radni poprzedniej kadencji
byli jak gdyby pionierami

w zakresie działalności apa
ratu rad narodowych. Naj
lepsi z nich — w wyniku wy
borów — wybrani zostali po
nownie, aby zdobytą wiedzą
służyć młodszym stażem ko
legom. W DRN Stare Miasto
zadanie to spadnie na 16 „sta-
rych‘- radnych.

Podczas I sesji DRN Stare
Miasto, która odbyła się w

dniu dzisiejszym, przewodni
czący Edward Rogalski przed
stawił w krótkim zarysie fra
gmenty działalności dotychcza.
sowej Rady oraz plan pracy
na przyszłość.

Mimo trudnych warunków, z

którymi borykali się radni, prze
prowadzono remonty 350 budyn
ków mieszkalnych i 9 ulic, oświe
tlono dzielnicę Kazimierz. W dzie
dzinie służby zdrowia zorganizo
wano Stację Sanitarno-Epidemio
logiczną, poszerzono przychodnię
dzielnicową, zwiększając ilość go-

TELEWIZJI
Dzisiejszy program rozpoczyna

się o godz. 17 reportażem pt.
„Alarm trwa‘‘. Godz. 17 .45 — „Ba
torym” do kraju (gawęda). 18.30:
aktualności, 18.45: Polska Kroni
ka Filmowa. 19: Spotkania przed
kamerą. 19.45: film oświatowy.

Co zobaczymy na ekranach
20.25: Sprawa Mauriziusa

prod. franc.). 22 .30: Mistrzo.
świata w jeźdzle figurowej

z Paryża.

ar ty-

Spe-

Goście
krakowskich
harcerst/

niedzielę 16 bm. Kraków
gościć będzie delegację

kierownictwa Centralnej Ra
dy Pionierów ZSRR, która j
przebywać będzie na terenie
miasta 3 dni. W programie
przewiduje się m. In. zwie
dzanie Krakowa oraz zabyt
ków okolicy, spotkanie z in
struktorami harcerskimi, od
wiedziny drużyn i teatrzyku
„Na Murze”, 29 KDH „Hura
gan". Następnie goście uda
dzą się do Zakopanego, zwie
dzając po drodze Dom Harce
rza w Nowym Targu oraz Har
cerski Ośrodek Szkolenia
palnego w Rabce, (eo)

-—e--- --

Dlaczego...

i

...w całym Krakowie
brakło nagle herbaty
LUNG'“ w torebkach po
85 groszy? Nie każdego
od razu na -większą paczkę r...

droższą herbatę... (wł)

Krak-r-ska
Drukarnia Prasowa

ul. Wielopole Ł

ku, a także francusku i an
gielsku. Barwne Widowisko
przykuwa wzrok widza.

Pewne, drobne co prawda
usterki poprawia reżyser
sztuki dyr. Zofia Jaremowa,
nie wszyscy bowiem wyko
nawcy brali udział w dotych
czasowych przedstawieniach.
Nad harmonią gestu plastycz
nego czuwa Janina Strzem
bosz — W przedstawieniu nie
może być bowiem najmniej
szego Choćby niedociągnięcia.

W czasie
przechodzą
poczywają
czerpującej
zostawione
czywają również,
jak gdyby pozbawione życia.
Niedługo już wystąpią na in
nej scenie — sali mozartow- I steśmy pewni,
skiej w Wiedniu. uda. (bp)

dżin przyjęć u lekarzy. W zakre
sie oświaty wygospodarowano
dodatkowo 11 izb szkolnych. Prze
prowadzono też remonty szkół

podstawowych na sumę miliona

złotych.
Jak przedstawiają się zada

nia gospodarcze nowej Rady?
Budżet dzielnicy zamyka się

kwotą prawie 18 i pół milio
na zł. Innowacją, którą wpro
wadzono od 1 stycznia br. jest
fakt przejęcia przez DRN bu
dżetów restauracji „Wierzy-
nek” i „Grand”.

W zakresie gospodarki ko
munalnej przewiduje się zwię
kszenie ilości remontowanych
domów, ulic, likwidację tzw.
kanałów blokowych, znajdują
cych się pod zabytkowymi do
mami.

Nowa Rada przeprowadzi
nadbudowę ośrodka przy uli
cy Skawińskiej, przeniesie żło
bek z ul. Podzamcze do odpo
wiedniejszego pomieszczenia.
Troską radnych będzie też
zwiększenie zapomóg dla naj
biedniejszych mieszkańców
dzielnicy.

W dziedzinie oświaty Rada
zamierza wznieść nowy budy
nek szkolny przy ul. Podgór
skiej względnie opróżnić na
dający się na ten cel olbrzy
mi dom przy ul. Stradom
12/14, a za pieniądze przezna
czone na budowę nowej szko
ły, postawić blok mieszkalny.

Uporządkowanie sieci punk
tów handlowych i usługowych,
zwiększenie ilości towarów,
walka z istniejącą na terenie

WPHM uruchamia:

Mebli wciąż jest za mało w

naszych sklepach. Wynika
to z braku dostatecznej ilości
surowca oraz z ogromnego po
pytu na meble szczególnie
wśród młodych małżeństw,
których rokrocznie przyby
wa po kilkaset.

Aby sprostać wymaganiom
klientów, Woj. Przedsiębior
stwo Handlu Meblami zwięk
szyło na rok bieżący plan zao
patrzenia o ponad 15 proc. Do
tyczy to zarówno kompletów
mebli tańszych jak i luksuso
wych. W związku z tym przed
siębiorstwo uruchomi w II
kwartale br. dwa nowe skle
py: przy ul. 18 Stycznia oraz

na Osiedlu B-31 w Nowej Hu
cie, a od 1 marca br. otworzy
punkt renowacji przy ul. Stra
dom, który zajrnie się odna
wianiem starych i zniszczo
nych mebli.

W tej chwili Krakowska
•Fabryka Mebli w porozumie
niu z Woj. Przeds. Handlu Me
blami wypuściła na rynek
modele nowych luksusowych
sypialni: 4-drzwiowych szaf,
nocnych szafek z oświetleniem,
bieliźniarek, bibliotek. Poje
dyncze meble już znajdują się
w sprzedaży w sklepie przy
ul. Szpitalnej.

Z przyjemnością informuje
my, że Woj. Przedsiębiorstwo
Handlu Meblami w Krakowie
znajduje się na pierwszym
miejscu w kraju pod ■wzglę-

S—811 dem wyników ekonomicznych.

„Orfeusz to piekle" łącznie___ _ „__ __

..
____ ____

Z intermedium z „Nocy cu-
"

przy ul. Sławkowskiej 30.

dów" i „Gdyby Adam był
"

0 Uwaga! w clnlu jutrzejszym
Polakiem" Oraz „Cyrk Tara-»[i- 1S bm. przedstawienie komedii
bumba" wystawione będę to«M- Pawlikowskiej-Jasnorzewskiej
pierwszych trzech dniach 2 "Dowód osohisty" zostało odwoła-
marca. Wszystkie spektakle ■ ne' fakupi°ne bilety zachowują
___ _

. ■ swą ważność na najbliższy spek-
■ taki tj. 18 bm., względnie Kasa
■ zwraca pieniądze.
■ Q Wieczorek taneczny przy ka-

polskim z niezbędnymi, o-

kreślającymi pewne sytuacje
wstawkami W języku niemie- J wie z bogatym programem arty-
ckim — jedynie całe inter- J stycznym urządza w dniu 13 bm.
medium
stało na język niemiecki.

Przed występem czeka ca- J Przyjaźni Rynek Gł. 20 w godzi
ły zespół — podróż. Aktorzy 5 nach od ls~J0-
— pojadą autobusem. lalki ! © „Kolorowy zawrót głowy!”
pieczołowicie opakowane — "Tradycyjny bal kostiumowy urzą-
--ochodcm ciężarowym. 3 ^/uT ŁobzoUMeTw'nie^

Dyr. Zofia Jaremowa i Wła- ■ u imego. początek o godz. 20. Dla

dysław Jarema udadzą się do ■ uczestników zabawy moc atrakcji
W iednia wcześniej, by wziąć j i niespodzianek, (mai)
udział to spotkaniach praso-

Występ połączony jest z“BaL DRUKARZY
nie lada zadaniem — chodzi J T .

o podbicie serc wiedeńczy-!21*
rz -• ✓-<x1« • "spotykamy się na środowiskowym

ow. Znając „Groteskę je- tradycyjnym „Balu Drukarzy’4 w

że jej się to B sadi Tow. Sport. „Korona” (b. So-
•a kół Podgórski)

całe Inter-J stycznym urządza w dniu 13 bm.

przetłumaczone ZO- J — Kolo Przyjaciół Litwy. Zapro-■ szeni.a wydaje dziś 4 jutro Klub

dzielnicy prostytucją i chuli
gaństwem — to pierwszopla
nowe zadania nowej Rady.

(waś)

Powołano Prezydium
i komisje
DFJ Zwierzyniec
Na wczorajszej sesji DRN

Zwierzyniec radni wybrali
Prezydium. Przewodniczącym
został mgr Wróbel, zastępcą
— Józef Dzierwa, sekretarzem
— Marian Kostecki, członka
mi — inż. inż. Zofia Niewia
domska i Leon Michalczyk.

Ustalono również ilość sta
łych komisji rady. Powołano
Komisję Finansów, Budżetu
i Planowania Gospodarczego,
której przewodniczącym zo
stał radny Władysław Panek;
Komisję Ochrony, Porządku i
Bezpieczeństwa Publicznego
—- radny Edward Gruchała,
Komisję
spodarki
kaniowej
Skórski,
nia Ludności i Produkcji Prze
mysłowej — radny mgr Ma
rian Chmurski* Komisję O-
światy i Kultury — radny dr
Stanisław Jodłowski, Komisję
Zdrowia i Pomocy Społecznej
— radny dr Czesław Warcha-
łowski, Komisję Rolnictwa —

radny Zdzisław Włodarczyk
(mai)

Budownictwa, Go-
Komunalnej i Miesz-
— radny inż. Jerzy
Komisję Zaopatrze-

O racjonalnej gospodarce —

przy równoczesnym stosowa
niu wysokiej oszczędności —

świadczy wykonanie planu
handlowego za rok ubiegły w

113 proc., a planu akumulacji
w 165,5 proc. W wyniku tych
osiągnięć do skarbu państwa
odprowadzono ponad 9 min zł,
tj. o ponad 4 min zł więcej od
sumy zaplanowanej. (Iw)

W kwietniu...
...nastąpi otwarcie Klubu

Międzynarodowej Książki i

Prasy przy ul. Jagiellońskiej 1.
Zakończenie prac remontowo-

budowlanych w lokalu prze
widziane jest na koniec mar
ca.

@ Z okazji 20-lecia założenia

Spółdzielni Pracy Malarzy i La
kierników „Kolor” odbędzie się
dziś o godz. 13 w lokalu przy
Rynku Gł. 25 — uroczysty wieczór

połączony z zabawą taneczną.
0 Literacka „Zgaduj-Zgadula”

odbędzie się jutro tj. 16 bm. o

godz. 19 w Klubie Literackim przy
ul. Krupniczej 22.

0 Wieczór prozy — urządza w

dniu jutrzejszym Krakowski Dom

Kultury. Początek godz. 19.

0 Koncert estradowy w wyko-
w nandu artystów Państwowego Tea-
■ tru Żydowskiego odbędzie się ju-
a tro o godz. 19.15 w Klubie TSK2

Go^ grd^ie ~ Kiedy
yseaywy

na sobotę, 15 bm.:

SŁOWACKIEGO: 16 „Filome
na Marturano”; 19 „Wesele".
MODRZEJEWSKIEJ: 19.15 „Ni
gdy nic nie wiadomo”. KA
MERALNY: 19.15 „Don Juan"
ROZMAITOŚCI: 19.15 „Walka
kobiet". LUDOWY: 19.15 „Li
liom”. RAPSODYCZNY: 19.15

„Legendy złote 1 błękitne" —

GROTESKA: 17 „Cyrk Tara-
bumba”. KOLEJARZA, ul. Bo
cheńska 7 godz. 19 „Rozdroże
miłości". MUZYCZNY: 19.15

„Księżna cyrkówka”.

na niedzielę, 16 bm.

SŁOWACKIEGO: 11 „Filome
na Marturano”; 14 „Cygane
ria”; 19.15 „Wyzwolenie". MO
DRZEJEWSKIEJ: 15 ł 19.15

„Nigdy nic nie wiadomo”. KA
MERALNY: 15 „Port-Royal”;
19.15 „DOn Juan". ROZMAI
TOŚCI g. 11 „Kalif Bocian";
19.15 „Walka kobiet”. LUDO
WY: 19.15 „Liliom". RAPSO
DYCZNY: 19.15 „Eugeniusz O-

niegin”. GROTESKA: 17 „Cyrk
Tarabumba". KOLEJARZA, tli.
Bocheńska 7 godz. 15 I 19 „Roz
droże miłości”.

na sobotę, 15 bm.t

APOLLO: 16, 18, 20 „03/15’’
cz. II — „Front". UCIECHA:

16, 18 „08/15" cz. tli — „Ka
pitulacja"; 20.15 „Złoty kask"
wraz z imprezą. — WANDA:

13.30, 13.45, 18, 20.15 „08/15"
cz. I. — „Koszary". SZTUKA:

16, 13, 20 „Eroica". WARSZA
WA: 16, 18, 20 „Przygoda w

Adenle" WOLNOŚĆ: 15.45, 18.
20.15 „Monsleuż Ripois". —

WRZOS: 16, 18, 20 „Droga ży
cia". — MŁODA GWARDIA:

15.30, 18.30 „Cesarski piekarz"
cz. I I II KRAKUS; 16, 18, 20

„Noc sylwestrowa". ŚWIT: 16,
13, 20 „Wierny mąż". SWlA- '

TOW1D: 16, 13, 20 „Pamiętnik
majora Thompsona". MAŁA
SALA ŚWIATOWIDA: 15,
19 „śledztwo", —

19.30 ,—‘
CHEMIK 19
ŻOŁNIERZA:
przygoda".
17, 19 „Malwa”.

. 17,
— MIKRO: 17,

„Wakacje sycylijskie”.
"

„Marty". DOM
16.30 „Wielka

ZWIĄZKOWIEC:

na niedzielę, 16 bm.:

APOLLO: 10, 12, 14 „Lekko-
duch”, 16, 18, 20 „08/15" CZ. H

„Front". UCIECHA; 9.30, 12.30

„Bosonoga Conteśsa", 16, 18,
„08/15" cz. Itl „Kapitulacja ’,
20.15 „Złoty kask” wraz z Im-

prezą. WANDA: 10, 11.15, 12.30

Program dla dzieci, 15.45, 18.

20.15„03/15" cz. I „Koszary"
SZTUKA: 10, 12, 14 „Dziewczę
ta z Immenhofu”, 16, 18, 20,
„Eroica". WARSZAWA: 10, 12,
16, 13, 20 „Przygoda w Ade-
hie”. WOLNOŚĆ: 10, 12.15

„Sprawa Mauriziusa", 15.46, 18,
20.15 „Monsieur Ripois”. —

WRZOS: 10, 12 „Biały pudel",
15.30, 18.30 „Cesarski piekarz”
cz. I 1 II. KRAKUS: 11, 12, 13

Program dla dzieci, 15, 17, 19
„Noc sylwestrowa”.' SWlT: 10,
13 (wyprzed.), 16, 18, 20 „Wier
ny mąż". ŚWIATOWID: 10,
11.15, 12.30 Program dla dzóeci,
16. 18, 20 „Pamiętnik majora
Thompsona". MAŁA SALA
ŚWIATOWIDA; 15, 17, 19

„Śledztwo”. MIKRO: 10, 11.15,
12.30 Bajki dla dzieci!, 14.30 17

i 19.30 „Wakacje sycylijskie".
CHEMIK: 15, 17, 19 „Marty".
DOM ŻOŁNIERZA: 13.3Ó„WleL
ka przygoda", 16, • 16. 80 .13

„Edward i Karolina". ZWIĄZ
KOWIEC: 12 Program dla dzie
ci, 17, 19 „Malwa”.

WYSTAWW
na sobotę, 15 i niedzielę, 16 bm.:

muzeum lenina, ul. Topo
lowa Ś.

DOM MATEJKI, Toclańslta
41. Godz. 10—16.

wylotu ul
Szewskiej na Ry
nek do ogromne;
nie wysychające;
kałuży p<dżiB
wjeżdżają samo
chody. czyniąc

przechodniom
zimny, błotnisty

prysznic.
Lewicki

MUZEUM NARODOWE. Al.

3-go Maja 1. „Wyslat a St. Wy
spiańskiego”. Godż. 10—16.

MUZEU t NARODOWE, Smo
leńsk 9. Godz. 10—16.

PAŁAC SZTUKI, pi. Szcze
pański 4 „Wystawa Aleksan
dra Orłowskiego".

MUZEUM ETNOGRAFICZ
NE. Godz. 9—16. „Wystawa
historii szopki krakowskiej".

DOM PLASTYKÓW, Łobzow
ska 3. „Wystawa malarstwi
t rysunku Ewy Kiersfcej”. —

Godz. 10—12 .

OYZ8JRY
na sobotę, 15 bm.;

CHIRURGICZNY: Kopernika
64. POŁOŻNICZY: Kopernika
17, INTERNISTYCZNY: Prąd
nicka 37. OKULISTYCZNY:

Kopernika 17.
POGOTOWIE MILICYJNE til.

0-7 . STRAŻ POŻARNA tel. 0-8.

POGOTOWIE RATUNKOWE
teł. 0-9. NOWA HUTA: POGO
TOWIE milicyjne tel. 411-ii.

POGOTOWIE RATUNKOWE
tel. 422-22. STRAŻ POŻARNA
tel. 433-33.

na niedzielę, 16 bm.:

CHIRURGICZNY: Kopernika
21. POŁOŻNICZY: Prądnicka
37. INTERNISTYCZNY; Tryni-
tarska 11. OKULISTYCZNY:

Kopernika 38.

Pozostałe dyżury bez zmian.

APIEHI

ha sobotę, 15 i niedzielę, 16 bm.:

Floriańska 15, Łobzowski 20,
Stradom 2, Konopnickiej 3, Al.
29 Listopada, PI. Boh. Getta
18. Nowa Huta: Osiedle B-l

Kocmyfzowska 18.

weAs®■w
na sobotę, 15 bm.;

Godz. 16.00: Wiadomości. —

16.15: Koncert operetkowy. —

16.45: Aud. aktualna. — 17.05:
Dziennik. 17.20: Zespół regio
nalny. 17 .40: Fel. tygodnia. —

17.50: Melodie tan. 18.10. „Dia
logi krakowskie". 18.30; Wia
domości. 18.35: Muzyka i ak
tualności. 10.00: „Nowości mu
zyki rozrywkowej". 19.30: „Co
nowego za granicą". 19.45: li
twory Rachmaninowa. 20.00:
Dziennik. 20.25: Kronika spor
towa. 20.45: Muzyki tan. 21 .00:

„Wieczorynki”. 22.15: Koncert

wiećzbrny. 23.00: Muzyka. —

23.50: Wiadomości. 24 .00: Muzy
ka taneczna.

na niedzielę, 16 bm.:

Godz. 7.00: Dziennik. 7 .16:

Muzyka. 8.0Ó: Wiadomości. —

8.30: Muzyka orgśńowa. 9 .60:

Fala 56. 9 .15: Amatorskie ze
społy. 9.35: Muzyka. 9.45: Fel.

lit. 10.00: „Nowe nagrania".
10.30; „Sławne samobójczynie
W literaturze" — zagadka li
teracka. 11.00; Koncert życzeń.
12.15: Wyniki Lajkonika l ko
niczynki. 12 .17: „Rytm I pio
senka". 13.00: „Dobór płciowy”
pog. 13.25: Wspomnienia o Ro
manie Pawłowskim. — 14.05.

„Nocna wyprawa" fragm. pow.
14.35: „Czego chętnie słucha
my". 15.66: Dla dzieci au8. -

15.45: Pieśni Straussa. 16.00:
Wiadomości. 16.05: Przegląd
wydarzeń międzynarodowych.
16.26: Koncert. 17.M: trio Ku
rylewicza. 17.10: Muzyka, 19.30:

„Wyprawa ratunkowa” — no
wela. 20.00: Dziennik. 20.25: Z

krakowskich teatrów. 21.00.

Rewia piosenek. 21.30: „Maty
siakowie”. 22.00: Wiadomości

sportowe. 22 .45: Muzyka hisz
pańska. 23.50: Wiadomości.



Doborowa
stawka

W

Wycofywanie się z biegu
to brzydki nawyk kadroiyiczów

narciarzy
Niespodziewane zwycięstwo
juniora Toczka z Olsztyna

Wimm pogada najbardziej martwi

organizatorów mistrzostw
JUŻ wkrótce Zakopane bedzie miejscem IV narciar

skich mistrzostw Europy kolejarzy. Zawody rozpoczną się
23 bm., przy czym udział zapowiedzieli n..rciarze i nar
ciarki: Austrii, Bułgarii, Czechosłowacji, Francji,
landii, Jugosławii, Norwegii,
Turcji, ZSRR i Polski.

Jak wynika z dotychczas
Otrzymanych zgłoszeń,.w skład
ekipy austriackiej wejdzie
między innymi Karl Schranz.
który . w ubiegłym roku zwy
ciężył w konkurencjach zja
zdowych w zawodach o ? Me
moriał Bronisława Czecha, a

ostatnio zajął pierwsze miej
sce w zawodach o „Puchar
Kandaharu". Obok Schranza
w zespole austriackim zoba
czymy doskonałego zjazdow
ca Gamona, oraz' czołowego
skoczka — Leopolda Kahla.

Norwegowie zapowiedzieli
przyjazd doskonałego skoczka
Gunnara Eriksena. Finowie
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NRD,
Fin-

NRF, Szwajcarii,

Wliitby Dunlops
gromi 10H0
Szwecją u

W SZTOKHOLMIE odbył się
mecz hokejowy, w którym re
prezentacja Szwecji przegrała
l Whitby Dunlops (drużyna,
która będzie reprezentować
Kanadę na mistrzostwach
świata w Oslo), w stosunku
0:13. Tak wysokie zwycięstwo
Kanadyjczyków, najlepiej
świadczy o dch szansach w

nadchodzących, mistrzostwach
świata.

' Kierownictwo ekipy Whitby
Dunlops zorganizowało w

Sztokholmie konferencję pra- •

sową, na której zabrał głos
menager zespołu, p. Blair.
Stwierdził on, że głównym ee-

tern, drużyny w mistrzostwach,
będzie pokonanie zespołu ra
dzieckiego. Byłby to rewanż
za porażkę, poniesioną przez
Kanadę z ZSRR na Olimpia
dzie w Cortina d’Ampezzo.

P. Blair ocenił grę europej
skich hokeistów, jako „niewie
le ostrzejszą niż gra w karty’’,
dodając, że w Kanadzie hokej
jest prawdziwie męskim spor
tem. Nieprzyzwyczajeni do eu
ropejskich przepisów i łago
dnego sędziowania, zawodnicy

; kanadyjscy wędrują często na

ławę kar. Poza tym,
p. Blaira, lodowiska
śkie są szersze o ok.

kanadyjskie, co też

grę jego drużynie.

zgłosili start Uuno Rautiaine-
na. Poza tym Skandynawowie
mają w swych zespołach kilku
dobrych biegaczy.

Powierzenie Polsce oig-ińi-

zacji IV ' narciarskich mi
strzostw Europy kolejarzy,
stanowi pewne wyróżnienie
dla polskiej Federacji, która
zaledwie od ubiegłego roku
została oficjalnie . przyjęta do
USIC (Międzynarodowa Fe
deracja Soortowa Kolejarzy).
Poprzednie mistrzostwa od
byłysięw1951r.wBadGa-
stein (Austria), W 1955 w Roc
ca Roso (Włochy) i w 1956
w Lenk (Szwajcaria).

W związku z mistrzostwami,.do
Zakopanego przyjedzie wielu za
granicznych turystów ze Szwaj
carii, Szwecji, NRF i Austrii.

Dużo zmąci .1 ń sprawia orga
nizatorom piękna, wiosenna po
goda, jaka od kilku dni panuje
w Tatrach. Mimo wszystko dzia
łacze są dobrej myśli i liczą, ze

dc czasu rozpoczęcia mistrzostw

upragniony śnieg pokryje zako
piańskie trasy
się w dobrych
gowych.

ności. W kalendarzyku Federacji
przewidziano na bieżący rok 94

wyjazdy naszych kolejarzy-spor-
tcwców do krajów europejskich
oraz ponad 140 przyjazdów zagra
nicznych sportowców do Polski.

Między innymi zaplanowany
jest w maju wyjazd tenisistów

krakowskiej Olszy do Szwecji.
Mecz rewanżowy odbędzie się w

sierpniu br. w Krakowie. Cieka
we spotkania międzynarodowe
przewidziano dla piłkarzy, tenisi
stów stołowych, szermierzy, ko
szykarzy, bokserów oraz lekkoa
tletów. (s)

wbieguna10km
ZAKOPANE (teł. wł.). W Za

kopanem pogoda w dalszym
ciągu nie uległa poprawie, to
też konkurencje trzeciego dnia
akademickich narciarskich mi
strzostw Polski — bieg na 15
km seniorów i na 10 km junio
rów grupy C, odbyły się na

wysoko położonej Cyrhli. Naj
większe zainteresowanie towa
rzyszyło biegowi na 15 km,
gdyż startowało w nim szereg
czołowych zawodników nasze
go kraju, z Kwapieniem, Fi
gurą i Sobczakiem na czele.

Stary mistrz Kwapień wykazał
dobrą formę, wyszywając w prze
konywającym stylu, przed Figu
rą. Sobczak wycofał się z biegu.
Na marginesie tego wydarzenia,
choiałbym zaznaczyć, że wycofy

wanie się z konkurencji w bie-

nas

nieabsolutnie
Czołowi zawo-

gorzej nasma-

czują, że nie

Słabe walki
juniorów

w półfinałach
mistrzostw

województwa

-4‘.

i zawody odbędą
warunkach śnie-

*

Komunikacyjnych
„Kolejarz”

Federacja
klubów Sportowych
zrzesza w Polsce 144 kluby, wśród

których z^ijćują
(Warszawa), Lech
dania (Gdańsk),
cin), Pomorzanin

(Bydgoszcz) i Olsza (Kraków).
Kluby posiadają własną autono

mię, a Federacja ^ułatwia im je
dynie rozwijanie szerszej działał-

się: Polonia

(Poznań), Ge-

Pogoń (Szcze-
(Toruń), Brdy

Werakso i Cichocki
na pływalni MDK
w Krakowie

zdań em

europej-
5mniz
utrudnia

W NIEDZIELĘ na pływalni
MDK w Krakowie przy ul. Kro
woderskiej 8, odbędą się ciekawe

zawody pływackie pomiędzy miej
scowym KS Budowlani a Polonią
Warszawa. Obydwie drużyny wy
stąpią w swych najsilniejszych
składach, ponieważ będą to

ćwierćfinały o drużynowe mi
strzostwo Polski. W drużynie Po
lonii będą pływać m. in. Wera
kso oraz Cichocki i Biernacki, a

w Budowlanych — Sciborowska.
Kiełbusiewlcz oraz Rokicki.

Początek zawodów o godz. 16.05.

(1)
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powainie
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? o wicemistrzostwi
Polski

WisłyWCZORAJ w hali
odbyły się derby w koszy
kówce kobiet pomiędzy Wisłą
a Wawelem. Spotkanie to
miało ogromne znaczenie dla
Wawelu, ponieważ ewentualne
zwycięstwo dawało drużynie
realne szanse na zdobycie
wicemistrzostwa Polski. Osta
tecznie po nerwowej grze wy
grały koszykarki Wawelu
46:43 (24:20). Sędziowali p. p.
Chmiel i Kapcia z Krakowa.

Punkty zdobyły, dla Wawe
lu — Szostak 18, Lipowska 10,
Rospądek 8, Pacułowa 7 i Ko
siba 3, dla Wisły — Oszaś.tó-
wa 17. Wężykowa 8, Szyd
łowska 7, Kubik 6, Berdyś 3
i Dudkowa 2.

Mecz stał na bardzo słabym
poziomie i tylko wysoka staw

ka i walka o punkty trzymały
nieliczną widownię w napię
ciu od pierwszego do ostatnie
go gwizdka. Obie drużyny
poiełniły wiele błędów: od
dawano piłki w ręce przeciw
niczek. strzelano kilkakrotnie
niecelnie spod samego kosza,
itp. U zwyciężczyń nieźle

Dziękujemy..

grała Szostak i Lipowska, u

pokonanych celnie strzelająca
Oszastowa. (J. F.)

gach narciarskich stało się u

nawykiem, którego
można pochwalać,
dnicy, gdy trochę
rują narty, albo

odegrają takiej roli, jaką im dyk
tuje wygórowana nieraz amłycja,
schodzą z trasy. Tak się zło’7-

ło, że do Zakopanego przyjechało
mnóstwo studentów, którzy cie
szyli się nie tylko dlatego, że bę
dą w Zakopanem startować, ale
również dlatego, że oglądną czo
łowych zawodników Polski i będą
mogli się czegoś od nich nauczyć
Tymczasem oi czołowi zawodnicy
bez walki wycofują się z trasy, co

nie jest najlepszym przykładem.
Mistrzem akademickim Polski

na dystansie 15 km został młody
zawodnik AZS Zakopane, Topór-
Huciański, który w konkurencji
ogólnej zajął 3 miejsce. Najlepszy
student krakowski. Miłek, zdobył
’3 miejsce.

Dużą niespodziankę zanotowa
liśmy w biegu na 1G km juniorów.
Zwyciężył Toczek (AZS Olsztyn)
przed Józefem Gutem z Zakopa
nego i Karnickim (AZS Olsztyn).
Tak więc okręg nizinny triumfo
wał w tym biegu. Jego zawodni
cy spisali się doskonaie udowa
dniając dumnym zakopiańczykom,
że o wynikach w biegach narciar
skich decyduje przede wszystkim
praca.

M. MATZENAUER

Para czechosłowacka Suchan-
kova—Doleżal, po zdobyciu
mistrzostwa Europy, zdobyła
wicemistrzostwo świata w

jeździe figurowej na lodzie.
Fot. CAF

MISTRZOSTWA województwa
juniorów w boksie, doprowadzo
no juz do finałów. Poziom walk

jest na ogół średni, wiele walk

trenerzy przerywali, gdyż nie
przygotowani i młodzi bokserzy
nie wytrzymywali często już dru
giej rundy. Uważamy posunięcia
trenerów za zupełnie słuszne.

Najciekawsza była walka w wa
dze muszej między Błaszkiewi
czem (Hutnik) a Rejdychem
(Zryw). Bardzo dobrze wyszkolo
ny technicznie Błaszkiewicz wy
raźnie wypunktował swego prze
ciwnika. Poza tym ciekawą, bar
dzo emocjonującą walkę w wadze

koguciej stoczyli Fąfara (Wisła)
z Czyżem (Zryw).

W poszczególnych wagach do.fi
nałów zakwalifikowali się: w. pa
pierowa Daniel (Wanda) 1 Mora-
wiecki (Skawinka), ■w. musza —

Błaszkiewicz (Hutnik) I Sułowski

(Budowlani), w. kogucia — Fąfa
ra (Wisła) i Lach (Góral Żywiec),
w. piórkowa — Socha (Beskid An
drychów) i Grzywczyk (Budowla
ni), w. lekkopółśrednia — Drab’ik

(Cracoyia) i Kasza (Hutnik), w.

półśrednia — Matlak (Skawnka)
i Matracki (Hutnik), w., lekkośre-
dnia — Pazurkiewicz (Wisła) I

Kowal (Olsza), w. średnia — Hu
czek (Budowlani) i Szczotka (Gó
ral Żywiec). W wadze lekkiej wal
ki doprowadzono tylko do półfi
nałów, natomiast w wagach pół
ciężkiej i ciężkiej walki nie są

rozgrywane.
W niedzielę o godz. 11 odbędą

się walki finałowe, (kp)

TSuukrotny mistrz. SEurogrtg

Leszek Drogosz
na rintjju w kali Wisły

Dokąd pójdziemy?

...siatkarzom i tenisistom
stołowym Korony, za nadesła
ne pozdrowienia ze zgrupowa
nia treningowego w Zakopa
nem.

JUŻ w niedzielę miłośnicy pięściarstwa będą mie” nie lada

okazję oglądania na ringu w Krakowie dwukrotnego mistrza

Europy — Leszka Drogosza or az takich pięściarzy, jak Wo.jcie-
chęwskiego czy Drysza. Do naszego miasta przyjeżdża bowiem

I-ligowy zespół ŁKS Łabędy, który w towarzyskim spotkaniu
zmierzy się z Ii-ligową Wisłą. Gospodarze traktują ten mecz

jako ostry sparring przed fini szem w rozgrywkach mistrzow
skich. Mają oni bowiem jeszcze szanse na utrzymanie się-w
II lidze.

Początek zawodów »o godz. 17,00 (jf)
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NOEL RANDON (77) Oruićnila « Q_a-i „rrAniln -Za .....Niemniej wyjeżdżamy wspólnie do Włoch, co na

stąpi już dzisiaj. Nic nie zdoła zmienić mojej de
cyzji, jak miałem przyjemność zaznaczyć. I dlate
go, nie traćmy czasu, inspektorze Randot! Przez
pana przepadła już cała noc i pół dnia. Wczoraj
powinienem był. zdobyć ostatnie ogniwo w łań
cuchu ponurych i nieodwracalnych zdarzeń. Te
dwa tygodnie spędziłem pracowicie. Dotarłem do
serc i mieszkań najszanowniejszych, najsędziw-
szych. obywateli Hautes Murailles. Zdobyłem
sympatię dam. Pani Voisin, pani Cotard, panna
Sylwią Lepere, a nawet Agnieszka i Michalina nie

miały przede mną tajemnic. Ksiądz Bregnon
scharakteryzował kiedyś Karola Dumoulin, a pan
Duyernet pana Possignaca. Skrzętnie zbierałem
materiały, wyciągając ludzi na słówka i dłuższe
opowiadania. Mówiłem, że to dla dobra filmu, który
zamierzam kręcić. Ale nie wszyscy w to wierzyli.
Niektórzy domyślali się chyba, że na własną rę
kę szukam zbrodniarza i próbowali mi w tym
pomóc. W ostatniej rozmowie z panem Duyernet
stawiałem, hipotezę już niemal zupełnie jasno.
Od urodzenia mieszkał w Hautes Murailles, znał
wszystkich i wszyscy jego znali. Przedstawiłem
mu mniej więcej wszystkie zgromadzone dowody
przeciw zabójcy pisarza. Jest dla mnie oczywiste,
że w, związku z tym następnego dnia w cukierni
„Abricot" powiedział, że zna tajemnicę. Jeszcze
raz złożyłem wizytę panu Duyernet, jako najlepiej
poinformowanemu — ciągle brakowało mi ostat
niego ogniwa. Ale służąca Nanette oświadczyła, że

pan Duyernet, źle się czuje i nie może mnie przy
jąć. Czekając w przedpokoju na powrót Nanette
położyłem na stoliku kupione przed chwilą w „A-
bricot" dwie rurki z kremem. Wychodząc nie za
brałem ich. Później, jak wiadomo, Cotard znalazł
pana Duyernet nieżywego nad niedojedzonymi cia
stkami. W kremie wykryto cjanek potasu, na opa
kowaniu odciski moich palców. No cóż, znałem

w. rurkS

już wtedy sprawcę dwóch zbrodni! Dwóch ohyd
nych zbrodni z premedytacją! Rozumie pan, in
spektorze Randot?

— Rozumiem — odpowiedział Napoleon z Ta
lonu. — Panie MacKinsley, idziemy szukać pań
skiego ostatniego ogniwa!

Wojskowym krokiem podszedł do drzwi, otwo
rzył je i chciał elegancko puścić Thorntona przo
dem. Nagle zawołał:

— W tym stroju wybiera się pan na miasto?
— Myślałem, że pan sobie tego życzy — odparł

reżyser.
Nie minął kwadrans kiedjP już byli przed urzę

dem policji. Inspektor dał znak ręką stojącemu
w oknie sierżantowi Panier. Małomówny, lecz, do
myślny policjant natychmiast wezwał swego zwie
rzchnika. Lepere ledwo rzucił wprawnym okiem
na dwóch mężczyzn, w lot pojął, że ostatnia kon
cepcja śledcza legła w gruzach. Zszedł na dół i w

milczeniu powiększył grupę detektywów. Skręcili
w uliczkę zabudowaną z jednej tylko strony, oto
czył ich aromat róż i powiewy idące od morza.

Z ogródka Leperów wybiegł mały Gaston i obwą-
chawszy obojętnie buty swego pana, począł
radośnie witać MącKinsłeya.

— On także odegrał rolę detektywa — powie
dział-niezrozumiale Thornton.

Domek Duv$rneta sąsiadował z posesją Lepera
Otworzyła im szesnastoletnia Nanette, nieprzytom
na ze strachu, ważności i nadziei na nowy los.

Nanette miała wczoraj, jak każdej niedzieli, wy-

chodne. Opuściła dom o 3-ej, wróciła kiedy już wy
niesiono ciało jej chlebodawcy. Na pytania odpo
wiadała chętnie, ale dosyć tępo. Duyernet miał ra
cję nazywając ją zupełną idiotką.

Gdy MacKinsley, Randot i Lepere znaleźli się
w przedpokoju, Thornton powiedział wskazując
stolik:

— Tutaj zostawiłem paczuszkę z dwiema rur
kami.

Nanette skwapliwie przytaknęła:
— O tutaj! Mój pan zabrał te ciastka. Chwała

Bogu, że mnie nie podkusiło, a zaraz wiedziałam
po zapachu, że to są rurki z morelowym kremem!

Przeszli do jadalni.
— Tutaj rozmawiałem z Janem Duyernet, in

formując go o moich dotychczasowych odkryciach.
Randot otworzył drzwi do przyległego pokoju

i oznajmił:
— A tu zastaliśmy wczoraj nieżywego Duyer

net. Podobnie jak Dumoulin siedział przy biurku.
Przed nim na papierze leżała nie dojedzona rurka
z zatrutym kremem.

— W popielniczce stojącej obok znaleziono nie
dopałek amerykańskiego papierosa „Tabacco Re-
cord“ — dodał na wszelki wypadek komisarz Le
pere.

— Ten niedopałek zostawiłem w czasie pierw
szej wizyty. Duyernet przyjmował mnie, jak
wspomniałem, w sąsiednim pokoju. Później po-
pielnicz-Ka została widocznie przeniesiona. Nie
wątpię, że zrobiono to z całą świadomością. Nigd^
nie byłem w gabinecie pana Duyernet — mówił
Thornton, rozglądając się po wnętrzu. — Pierwszy
raz jestem w tym pokoju. Tak, pierwszy raz tu

jestem — powtarzał uporczywie. — Jaki to ponury
pokój! Czy panowie też tak uważają? Strasznie
ponury, powiedziałbym nawet żałobny. Ta czarna

firanka w oknie robi taki nieprzyjemny nastrój.
(Ciąg dalsza nastąpi)
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Godz. 15. Stadion Cracovii

przy al. Puszkina:
Cracovia — KS Wanda

T. Huta

(spotkanie o puchar „Sportu”)
SIATKÓWKA

Godz. 18.30. Sala gimnastycz
na WKKF:

Korona — AZS Wrocław
AZS Kraków — Górnik Kato

wice

(spotkania o mistrzostwo I ligi
mężczyzn)
mężczyzn)

Godz. 17.30. Hala Wisły:
Stal Bielsko — Gwardia

Wrocław
Budowlani Opole — Wisła

(spotkania o mistrzostwo I ligi
kobiet)

BOKS
Godz. 11. Sala gimnastyczna

Olszy:
Finały mistrzostw

województ a (juniorów).
Godz. 17. Hala Wisły:
TS Wisła — ŁKS Łabędy

(towarzyskie spotkanie)
PŁYWANIE

Godz. 16. Pływalnia MDK

ul. Krowoderska 8:
KS Budowlani Kr. — Polonia

W-wa.

(ćwierćfinałowe zawody o dru
żynowe mistrzostwo Polski)

KOSZYKÓWKA
Godz. 12. Hala Wisły:
TS Wisła — AZS Kraków

(spotkanie o mistrzostwo I ligi
kob:et)

SIATKÓWKA
Godz. 10. Sala gimnastyczna

WKKF:
Korona — Górnik Katowice

AZS Kraków — AZS Wrocław

(spotkania o mistrzostwo I ligi
Godz. 9 .30. Hala Wisły;

Stal Bielsko — Budowlani O-

pole
Gwardia Wrocław — Wisła

(spotkania o mistrzostwo I li
gi kobiet)

ŁYŻWIARZE

SKRdcir

figurowi'' StańSw'

Zjednoczonych, którzy po mi
strzostwach świata przybędą do

Polski, wystąpią 2 marca w Łó
dź; 1 3 marca w Warszawie. W

ekipie USA będą m. in. Brown 4

Jenkins. Czyni się też starania o

przyjazd pary kanadyjskiej Wa
gner — Paul.

W LONDYNIE odbył się mecz

hokejowy, w którym reprezenta
cja USA przegrała z zespołem za
wodowym Wembley Lions 6:7.

5|C

PIĘKNYM SUKCESEM naszego
młodego narciarza Władysława
Roja-Gąsienicy zakończył się je
go start na akademickich narciar
skich mistrzostwach NRF w O-

berammergau. Polak wygrał w

p.ąiek kombinację klasyczną z łą
czną notą 429 pkt.


